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V Przew idyw ane przez w szystkich rozsądnych 
ludzi k a tastro fa ln e  p ogorsica ie  %ię stosunków  
nastąp iło  n jg le  i o w P le  szybciej, niż tego 
naw et najw ięksi pesym iści oczekiw ali. Speku­
lac ja  giełdow a, k tó re j o sen tym enta lne  m arzy- 
cielsi.wo na punkcie gospodarczej przyszłości 
państw a  niem a powodu posądzać, liczyła je ­
dnak , że do lar w ysokość 700 tysięcy m arek  o- 
siągnie dopiero pod koniec tego  m iesiąca, 
w ysokość zaś m iljona i>od koniec następnego. 
Tym czasem  do lar dokazał te j sztuki, że w 
c iągu  jednego tygodnia  po tro ił swój kurs i już 
w czoraj p rzekroczył naljon m arek.
•'.* Ten Jm ragnn deprecjacji zdm uchnął w 
m gnieniu oka w szystk ie obliczenia i budżety , 
unicestw ił w szystkie, z tak im  trudem  w yliczo­
ne i w yw alczone, system y p lac i w ynagrodzeń  
za p racę i św iadczenia w zajem ne. Ludzie bu­
dząc się rano, dow iadują sie, ze są  dwa razy  
ubcżsi, niż k iedy  w czoraj k ładli się spać. — 
U rzędnik, robotnik , in te ligen t z w olnego za­
w odu, przekonuje się, że o trzym uje place trzy  
razy  m niejszą po osta tn ie j ciężko -wywalczonej 
podw yżce, niż m iał ją  jeszcze przed tygodniem  
przed  podw yżką...
- P an ik ą  ogarnięci ludzie szukają  gorączko­

wo Sthronienia, w k tórem  by  ich w artości m a­
ją tkow e nie k rusza ły  i nie w ysychały  w  tym  
w szystko  p rzen ikającym  sam sum ie inflacji, —  
ale n a  próżno. W alu t o trzym ać nie m ożna, A 
gdyby  by ły  naw et w dosta tecznej podaży, to 
popy t n a  nie podbiłby w  m gnieniu oka  ich ce­
ny  w tak i sposób, że i  ta k  s ta ły b y  się n ie­
osiągalne. A kcje zaś, te  słynne akcje , k tó re  
mącą sen zaruw no m łodzieńców , ja k  starców , 
czcigodnych m atron  jak  dziewic niew innych, 
nie stanow ią tak że  dosta teczn ie  silnej osłony 
przed burzą ogólnej deprecjacji. W eźm y np. 
ta k ą  królow ę akcy j m ałopolskich, ja k  słynne 
„G azy11, k tó re  nap e łn ia ją  gazam i zazdrości 
w szystkich , co ich nie posiadają . Otóż w  cza­
sie, k iedy  do lar no tow ał 200 ty sięcy  m arek. 
„G azy11 s ta ły  na 6 m iljonów. Dzisiaj do lar ko­
sztu je  m iljon m arek , a  „Gaz.y11 dw anaście mi- 
łjonów . G dy więc do lar pow iększył swój kurs 
pięciokrotnie, najlepsza ta  nasza ak c ja  w zro­
sła ty lko  dw ukrotn ie . A by stanow ić rzeczy­
w istą  ochronę w arto śc i pow innaby ona s tać  
dzisiaj ria 30 m iljonów, poniew aż zaś sto i tyI- 
k 12 miljonów, przeto  należy mówić nie. o jej 
w zroście, lecz o Spadku blisko trzykro tnym , 
w a ita la  bowiem przed trzem a tygodniam i 30 
dolarów , dzisiaj zaś ty lko  12 dolarów . W szy­
scy, k tó rzy  nie będąc zaw odow ym i speku lan­
tam i, nłe p rzesied lali n a  czas z akcy j n a  w a lu ­
ty . patrzą dzisiaj z przerażeniem , jak  topnie-' 
j f  a lokow ane w różnych akcjach  owoce ich 
źabiegów , oblicz.eń i dopraszań. 

i* R ów nia pochyla, po k tó re j s taczam y  sic w  
przepaść n ęd zy  'ostatecznej, izalam ała się w 
dstatn ieh  dniach. Jej k ą t nachy len ia  podniósł 
się ogrom nie tak , że nie m ożna już m ówić o 
zsuw aniu się, lecz o spadaniu. O polityczno- 
socjajnych sku tk ach  t.f j g im nastyk i szkoda m ó­
wić. N iem a bowiem nic tak  złego i strasznego, 
czegoby na te j drodze spo tkać  n ie  m ożna.

‘ rażenie m iażdżące k a ta s tro fy  po tęguje  
u lrw ala ją t e się przekonanie, że naw a naszego 
życia politycznego i frospodarczego znalazłszy 
się w ręku nieudolnych stern ików , straciła  już 
w ogóle ster, a reszt.k: je j po ta rganych  żagli, 
nastaw ianych  nieum iejętnem i rękam i na nie­
w łaściw y wda tr , n ie n iosą jej już w żadnym  
rozum nym  kierunku , lecz k|j*cą m ą w jak im ś 
złow ieszczym  tań cu  św. W ita 
> _ Ta nicość um ysłow a i m oralna, k tó rą  odsło­
niła l>o sw ojej stronie rządząca  praw ica, jest 
jed n ą  z na jsm m niejszych  i najtrag iczn iejszych  
rcw elacyj. Dowodzi ona bowiem , że p raw y bok 
organizm u społecznego jest tk n ię ty  paraliżem  
w oli i m yśli N iem a tu  pow odu do party jn y ch  
okrzyków  trium fu po stron ie  t. zw. „ lew icy14 i 
do na ig raw ania  się. Bo to  przecie praw a siro- 
n a  n a s z e j  zbiorowej ę-lowy okazała  się tak  
beznadziejnie ciem ną, bo to  p raw a s tro n a  n a- 
s z e j duszy  zbiorowe,' okazała  się ta k  ca łko ­

wicie w yschniętą , żc s ta ła  się n iedostępną n a ­
w et dla tak  pry m ityw r.cgo uczucia, jak  strach  
przed odpow iedzialnością m oralną za sku tk i 
swoich v,r la sny cli działań.

W  czasie, gdy  w szystko  d rży  pod nogam ', 
sfery  p arty jne , k tó re  uw zięły się. aby  miode 
państw o „zarządzić11 n a  dno jak ie jś  przepaści, 
nie m ają  nic pilniejszego, jak  drzeć się m iędzy 
sobą o w pływ y, ja k  spraw ow ać czu jne straże 
przy swoich „„stanach posiadania11. K iedy ad ­
m in istracja  państw a rozprzgga się, k iedy  cale 
ogrom ne jego  połacie s to ją  w ogniu b an d y ty z ­
m u, rozbojów i grabieży, m inistrow ie objeż­
dża ją  swoje okręg i w yborcze, uw ażają bowiem, 
że ich w yborcy  m ają  praw o ujrzeć sw oich w y ­
brańców , dobrotliw ie po trząsa jących  n ad  g ło ­
wam i swoich przyjació ł rogiem -wszelkiej obfi­
tości. A znow u prezyden t eabSnctu zam iast 
inicjow ać akcję  ra tu n k o w ą i kierow ać n ią  nie- 
sf radzenie, ̂  zam iast zw oływ ać co n a jm ęd r­
szych i najlepszych w narodzie, ab y  wspólnie 
m yśleli nad sposobam i ocalenia, jedzie sobie 
do T arnopola um acniać g ru n t p a rty jn y , za­
grożony przez n iesfornego B ryla.

W szystko jeździ, w szystko  robi kolo siebie 
jak iś  ruch i zgiełk zupełnie n iepotrzebny, 
■wszystko w iw atuje co w sumie razem  nazyw a 
się ,.rozw ijaniem  n iestrudzonej energ ji11. Sze­
rokiej zaś publiczności rzuca się w oczy p ia­
skiem  t. zw. „oszczędności11. Z tego m in ister­
stw a w yrzucono na bruk ty lu  urzędników , z 
tam tego  znowu ty lu  Lecz czy pensje m iesięcz­
ne tych  w szystkich  „oszczędzonych11 biedaków 
pi k ry ją  koszta  chociażby dw óch m inisterjal 
no-ag itacy jnych  podróży? Oto py tan ie , n a  k tó ­
re odpow iedź w artoby  usłyszeć z u s t p. prt zesa 
N ajw yższej Izby K ontroli państw a...

W  łonie rządzącej w iększości ro z te rk a  i n ie­
ufność w zajem na. W  obozie P iastow eów  rozle­
g a  się skarga  żałosna, że m inistra skarbu  n a ­
rzucono W itosow i w drodze czarnej in tryg i. 
Oba w ielkie stro n n ic tw a  w iększości jedno m a­
ją  przedew szystkiem  na uw adze, alty  m ianow i­
cie w ytrzym ać konkurencję  ze sobą. C ały  za­
kres funkcyj państw ow ych podzielono na  pa- 
szulyki p arty jn e , zazdrośnie strzeżone przez je ­
dnych przed drugim i.

W  obozie Piastow cow  w rzenie coraz, gwał- 
tow nje jgzi. Młodsi posłow ie tej g ru p y  przesu­
w ają się ku D ąbskiem u. S tarsi tracą  głow y i 
k łócą się ze sobą. R ealiści zas typfj posła B iy- 
la zg łaszają  pre tensje  w ysokie i tru d n e  do za­
spokojenia.

D okoła rozbicie, ro z te rk a  i p ryw ata  p a rty jn a  
i osobista, k tó ra  u rąga  w szelkiem u opisowi. —  
D rzyj łyko, gdzie się da! C hw ytaj, co możesz! 
Oio hasła rzeczyw iście k ieru jące  i rządzące. 
Cóż dziw nego, że państw o przedstaw ia obraz 
taksam o niezrozum iały dla sw ojego, ja k  dla 
obcego.

M inisjer ro ln ictw a obwieszcza, żo n aw et po 
podniesieniu norm y spożycia pozostanie j-.sz- 
cze 120 tysięcy  w agonów zboża d wywozu. 
M agazyny fabryk  przepc; ane tow aram i. 1). 
b reb y t i 'uksus pew nych sf-.r m iejskich i wicj- 
sl-.,ch j.z e w y ż sz a  w szystko d KyTwza-i widzia 
ni1, .i ’ tw nocze-: .ie pańsrw o tan łc r.n u je , j ig s  
urządzenia  n iszczeją w oczach, jako  m aszyna 
rozprzęga się. W śród  ogrom nego dobrobytu , 
w śród nadm iaru , p rzy  m nożącej się liczbie bo­
gaczów , k tó rzy  żadnych g ran ic  k łaść  nie po­
trzebu ją  swoim zachciankom , rośnie nędza 
szerokich w arstw , po tęguje  się z dn ia  na  dzień 
bezsilność państw a. Zaiste niczego podobnego 
do tychczas nie w idziano.

Jed en  ty lko  je s t rachunek  z te j ton i b ło tn i­
ste j, w k tó re j pogrążam y się coraz głębiej. — 
J e s t nim m ianowicie potężny w ysiłek woli m o­
ralnej, woli bezin teresow nej, woli do publicz­
nego a  nie w łasnego dobra. Z agadnienie uzdro­
wienia państw a i ra tow an ia  sam ych podstaw  
jego_Jslnienifl. stało  się problem em  m oralnym  
przedew szystkiem  k w estją  e ty k i publicznej i 
osobistej, kw eetją charak terów . Z najdą się one 
czy nie znaidą? Oto praw dziw a —  kw estia  n ad  
kw cstjam i! Jeżeli się one w osta tn ie j godzinie 
w dostatecznej sile nie zjaw ią, dokona się raz. 
jeszcze trag ed ja , k tó ra  w postronnych  budzić 
będzie nie zal i w spółczucie, lecz zgorszenie i 
u rąganie.

CHADECY I ENDECY.
S tro n n ic tw o ' (Chrześcijańskiej D em okr. coraz 

ostrzej w ystępu je  przeciw  obecnej w iększości 
i rządow i. G łów ny o rgan  tego stronn ictw a, 
„D ziennik B ydgoski11, pisze pod w iele m ów ią­
cym  ty tu łem  „K oniec obw ijania w baw ełnę11 o 
w iecu C hadecji, k io ry  odbył się 1 bm. w  P o ­
znaniu :

„W czorajszy  zjazd Chrzęścijamskiej Demo­
k rac ji z w ojew ództw a poznańskiego by ł n ad ­
zw yczaj liczny, liczniejszy aniżeli w  w aru n ­
kach obecnych spodziew ać się było m ożna. D e­
lega tów  było znacznie ponad 200. M arszałko­
w a! p. Bugzel z Poznania. N astró j w obec rz ą ­
du  by t w ysoce krytyczny, a punk t w yjścia  c a ­
łych obrad stanow iły  rezolucjo k lubu  poselsk ie­
go i G łów nego Z arządu Ch* D. z 13 wrześnio. 
W  pow ażnych refe ra tac l prezesa k lubu  posel- 
selskiego Clirz. Dem. posła Chacinskiego i m i­
n is tra  p racy  i opieki spoD cznej p. Sm ólskiego 
podkreślona zosta ła  dobPnie cala groza Doło­
żenia, wielką odpowiedzialność, ja k ą  nasz klub 
poselski bierze n a  siebie, popierając obecny 
rząd, a rów nież w konsekw encji ta  stanów  
czość, jak ą  w ykazać  musi.

„Osobno om aw iano stosunek C hrześcijań­
skiej D em okracji do (Związku Ludowo-Naroclo- 
w ego (endecji). Stw ierdzono, że Zw iązek L u ­
dow o-N arodow y jes t wysoce nielojalny wobec 
stronn ic tw a naszego, co w ynika nie ty le  z je ­
go program u, ile ze sk ładu  jego członków 1'.

C hadecja ucieka z tonącego okrętu!
OBRADY KLUBU ZW. LUD. NAR.

W arszawa, 5 października (Tek wł.) D zisiaj 
do późnego w ieczora obradow ał w dalszym  c ią ­
gu k lub sejm ow y Zw. Lud. Nar. W południe 
m inister spraw  zagranicznych Seyda wrygłosił 
dłuższe przemówienie-, w którem  m iędzy inne- 
mi pow iedział:

W  polityce m iędzynarodow ej zjaw iskiem  
chwili obecnej je s t zamęt w Niemczech. A by 
un iknąć płacenia odszkodow ań w ojennych z 
początku  chw ycono się dewizy, że „im gorzej, 
tem lepiej11, następnie  zaś zabrano się do h a ­
m ow ania fa ta lnego  rozpędu w ypadków : T ru d ­
no przew idzieć, co będzie jutro.

D łuższą część sw ego przem ów ienia pośw ięcił 
m inister S eyda ostatnim  niepowodzeniom swej 
polityki tia arenie międzynarodowej. U padek 
k an d y d a tu ry  p. Sk irm unta  —  m ówił m inister 
— jes t w yzysk iw any  w polityce wewmętrznej 
przez przeciw ników  politycznych rządu. J e ­
dnakże  na  terenie m iędzynarodow ym  dom inuje 
fak t, że Polska, jakko lw iek  je s t jeszcze k lien ­
tem  Ligi N arodów , uzyskała  jed n ak  17 głosow  
zgrom adzonych w Genewie delegatów , a  to już 
je s t pow ażnym  sukcesem  (szczególnie wobec 
31 głosów , uzyskanych  przez Benesza! P rzyp . 
red.)

Co (do o rzeczenia [trybunału haskiego w  
spraw ie kolonistów , rząd sto i rzeczyw iście w o­
bec najcięższych zagadnień, ale dołoży w szel­
kich s ta rań , aby  w ypeinić w szystko, czego do­
m aga się społeczeństw o.

Po przem ów ieniu min. S eydy  dłuższe sp ra ­
w ozdania w ygłosili jeszcze m inistrow ie: Go-
ścicki i GląSinsk'. Po ty ch  refera tach , oraz 
dJuższ.ej dyskusj. klub p rzy ją ł spraw ozdanie 
m inistrów  do wiadom ości i w yraził pełne za­
ufanie swym  przedstawicielom w rządzie.

Z arząd klubu  pozostał ten  sam , pracam i 
parlam entarnem i klubu k ierow ać będzie n adal 
poseł S tan isław  Kozicki.

Komisja budżetowa 0 nihiśBtrze 
Kuciurskrtt

Warszawa, 5 października. (Tek wł.). Na wczo- 
ra.jsz.em posiedzeniu sejmowej komisji budżetowej 
rozpatrywano poprawki Senatu do ustawmy o upo­
sażeniu urzędników i ustawy emerytalnej. — Do 
pierwszej prz.yjęfo pewne Jioprawki stylistyczne:-. 
Odrzucono natomiast poprawki;, znoszącą automa­
tyczny awans nauczycieli.

W dyskusji zabrał glos poseł Rozmaryn (Kolo 
żydów-.-kie) w sprawie dziwnego postępowania mi­
nistra Kucharskiego wobec katastrofalnej sy tua­
cji gospodarczej i finansowej państwa. Od kilku 
dni obraduje komisja budżetowa, tymczasem mi­
nister skarbu nie uznał za stosowne przybyć na

jej posiedzenie, aby przedstawić program działa­
nia.

Poseł Harusewicz (Z. L. N.), polemizując ze swo 
im poprzedniki, m, oświadczył, że w dz.isiejszem 
'olożeniu Polski „nie widzi nic tragicznego11 (!) 

j Następnie usiłował ten p o to  wytłumaczyć ministra 
' Kucharskiego. ,’t . .

Posol Diamand (P. P S.) wykazywał, że różnica 
międ/.y oficjalnym a faktycznym kursem dolara 

J  wynosi 50 procent, co jest niedopuszczalnym żar­
tem. P. Kucharski znajduje czas, aby wygłaszać 
przemówienia wobec prasy, lub na Targach Wscho 
dnich, ale dla komisji budżetowej czasu nie ma. 
Możeby — kończy mówca — p. przewodniczący 
komisji był łaskaw informować p. mini.- tra Ku­

charsk iego , co się o nim w Sejmie mowi, a może 
wówczas p. kucharski wysnuje z tego konsekwen­
tne wnioski.

Przewodniczący komisji przyrzekł zawiadomić 
p. Kucharskiego o uwagach poslow Diamanda 
i ltozmaryua.

UPOSAŻENIE PRACOWNIKÓW PAŃSTW O­
WYCH CYWILNYCH I WOJSKOWYCH.

- Warszawa, 5 październ ika (DAT). Sejm ow a 
kom isja budżetow a zakończy ła  w czoraj obrady  
n ad  p ro jek tem  rstaw y o uposażeniu cywilnych  
funkcjonariuszow państwowych i wojska. —  
P rzy ję to  szereg popraw ek senackich  n a tu ry  
sty listyczne j, n a to m iast odrzucono w szystkie  
ponrawki, dotyczące awansu autom atycznego  
nauczycieli i przyjęto w brzmieniu pierwotnem  
orzez Sejm ucliwalonem U staw a ta  w ejdzie 
n a  porządek dzienny  pierw szego posiedzenia 
Sejm u, to jest w e wtorek.

Z kolei kom isja budżetow a p rzystąp iła  do 
obrad  n ad  popraw kam i, w prow adzonem i przez 
S ena t do ustaw y emerytalnej. Poniew aż w  u- 
staw ie em ery talnej znajdow ał się a rty k u ł, d o ­
tyczący  em ery tu r sędziów  i p ro kura to rów  o 
uposażeniu k tó ry ch  mówi osobny projekt u s ta ­
w y do tychczas przez Sejm niezałatw iony , Se­
n a t postanow ił w szystk ie  odnośne ustępy  sk re ­
ślić —  K om isja budżetow a uchw aliła przyw ro 
cić je  z tem jednakże, że Sejm  załatw i ustaw ę 
em ery ta lną  dopiero po uchwaleniu staw y c u- 
posażeniu sędziów i prokuratorów.

AKCJA ZRZESZEŃ URZĘDNICZYCH.
W arszawa, 5 październ ika (Tel. wł.) A kcja  

zrzeszeń urzędniczych w  sprawne nap raw y  by­
tu pracow ników  państw ow ych nie posunęła się 
w dniu dzisiejszym naprzód. Posłow ie lew ico­
wi, k tó rzy  mieli zaprow adzić d e leg ac ję  u rzęd­
ników  do min. K ucharsk iego , m usieli z rezy­
gnow ać ze sw ych dobrych chęci, ponieważ, p 
K ucharski nie m iał dzisiaj czasu.

ROLA WOJSKOWEJ MISJI FRANCUSKIEJ 
W POLSCE.

W arszaw a, 5 października (PAT). S praw o­
zdaw ca w ojskow o-polityczny P. A. T. m iał sp o ­
sobność zetknięcia  się z pułkow nikiem  Puju, 
szefem  sztabu  w ojskow ej misji francuskiej w 
W arszaw ie. N a p y tane i spraw ozdaw cy, w j a t  i 
sposób k sz ta łtu je  się obecnie w spółpraca mi 
sji z polskiem i w ładzam i wojskow eini, pulko 
w nik ośw iadczył:

Misja nasza  jako  o rgan  jedynie i wyłącznie 
w ojskow y i fachow y niema nic wspólnego z po­
lityką. W spółpraca zaś m isji z polskiem i wda 
dzami wojskowremi jest jak najlepsza. Z ada­
niem  misji jest doprow adzenie do zrów nania 
stanu  arm ji polskiej w'e w szystk ich  kierunkach  
z a im ją  francuską , a  p race nasze podejm ow ane 
w  pow yższym  k ie runku  w y d ają  doskonale w y ­
niki. Oczywdśc!e p raca nasza nie jest jeszcze 
ukończona.

N a p y tan ie , ja k  d ługo  m isja pozostanie w 
Polsce, odparł pułkow nik.

—  Jak k o lw iek  w ynik i inaszej (współpracy 
do tychczas są  bardzo dobre i daleko  posunięte , 
to  mimo la  ta k  poszczególne zagadn ien ia  o r­
ganizacyjne arm ji polskiej jak i rozbudow a jej 
system u instrukcy jnego . w ym aeaią naszej o- 
becności jeszcze coiiapnniej przez półtora ro­
ku. Sądzę, że po upływ ie tego  czasu  osiągn ie­
m y to  w szystko, do czego dążym y.

P u łkow nik  Pujo  zakończył sw oje ośw iadcze­
nie jjonownem  silnem  podkreśleniem  dosko­
nałych stosunków, łączących misję i w sz y s t­
kich jej członków z polskiemi władzami woj 
skowemi, zw łaszcza z m inistrem  spraw  w oj­
skow ych generałem  broni Szeptyckim  i szefem 
sz tabu  generałem  dywdzji H allerem .

P r z e s i l e n i e  w  R Ti e m e z e e l i
W iedeń, 5 października (PAT). „N eue Frcio  

P ressc1" donosi z Berlina, że N tresem ann zło­
ży na najbliższem posiedzeniu Reichstagu o- 
św iadczenie rządow e w tej samej formie jak je 
ułoży! przed przesileniem. Część m ow y Stre- 
sem anna o ile będzie ona dotyczyć polityki za­
granicznej, uzyska zgodę w szystkich stron­
nictw z w yjątkiem  komunistów, n atom iast 
część eksposc, k tó ra  będzie d o ty czy ła  polity­
ki wewnętrznej, będzie odrzuconą przez socjal­
nych demokratów.

Wobec tego jest rzeczą wykluczoną, aby u- 
staw a upoważniająca mogła uzyskać w ięk­
szość dwóch trzecich głosów  w Reichstagu. —  
K ola polityczne są zdania, że g ab ine t ritrese- 
inanna nie będzie trwały. W ym ieniona d o ty ch ­
czas lista  członków  gab inetu  nie budzi zaufa­
nia, albowiem  nie zaw iera ona nazw isk, k tó  
rych oczekiw ano i po k tó rych  spodziew ano 
się, że po trafią  zlikwddować sy tuację .

Berlin, 5 października (PAT). Późnym  w ie­
czorem  obiegała w czoraj w  kołach politycz­
nych  n astęp u jąca  lis ta  gab inetu : sp raw y za­
gran iczne  kan c le rz  Stresemann, m inisterstwa) 
obrony k rajow ej i sp raw y  w ew nętrzne Gessłer, 
rolnictw o i aprow izacja prez.ydent Izby ro ln i­
czej prow incji brandenbursk iej von Oppel, fi­
nanse i gospodarka  doty chczasow y m inister a- 
prow izacji dr Luther, m inisterstw o pracy7 dr 
Bruns. m inister d la  obsadzonych obszarow dr 
Fuchs.

D otychczas nie w iadom o jeszcze, k to  obej- 
mię m inistersw o spraw iedliw ości oraz jacy  
jeszcze dalsi przedstaw iciele życia gosp o d ar­
czego w ejdą do gabinetu .

ZAWROTNE CENY ŻYWNOŚCI 
W BERLINIE.

W iedeń, 5 październ ika (PAT). Tmnoszą z

B erlina, żc w czoraj kosztow ało  tam jajo 9 mi­
ljonów marek, bułka 1,600.000 marek, kilo­
gram  smalcu 240 miljonów, margaryny 260 
miljonów, masła 300 miljonów, m ięsa w lep ­
szym  g a tu n k u  nie m ożna było do stać  poniżej 
3600 miljonów m arek  za k ilogram .

ZNAMIENNE ŻĄDANIA HITLERA
_ Monachjum, 5 października (AW ). T utejsze 

pism a p o d a ją  w arunk i H itlera , n a  jak ich  ten  
byłby' skłonny'' w spółpracow ać z K ahrem . Iiit 
D r żąda  przedew szystk iem  usunięcia ministra 
spraw wewnętrznych, oraz ministra rolnictwa. 
Następnie wydalenia z granic kraju w szystkich  
żydów, którzy osiedlili się w Bawarji pc roku 
1914, jak również konfiskaty ich mienia. N a­
tychm iastow ego zaprow adzenia  pow szechnej 
służby w ojskow ej, wreszcie natychm iastowego  
powołania poa hroń irzech najmłodszych rocz­
ników,

ODPRUSACZENIE NADRENJI.
P ary ż , 5 październ ika  (AW). „ Jo u rn a l11 p- 

mawdając kw eslję  obszaru nadreńsk iego , pisze 
między7 innemi:

Obecnie je s t w  toku  proces oczyszczania, 
proces, który7 będzie kon tym uow ary  i w p rzy ­
szłości. W  N adrenji stanow iska rządow e m ogą 
zajm ow ać jedyn ie  N adreńczycy . Ani jeden 
pruski urzędnik nie powinien już przybyć na 
lew y brzeg Renu. W olne obecnie stanow iska 
rząd  Rzeszy' pow inien obsadzać po porozum ie­
niu się z kom isją m iędzykoaliey jną, w zględnie 
należałoby  u tw orzyć kom isję, sk ład a jącą  się 
w yłącznic z Nadreńc.zykow, k tó ra b y  kw alifi­
kow ała  kandydatów  n a  stanow iska  w  adm ini­
s trac ji N adrenji.

I  wycieczki dziennikarskiej 
na Slask

K atow ice, 2 października.
Ł a ru tc  celowa i szczęśliw a by ła  in icjatyw a 

Synu a tu  dziennikarzy  w arszaw ski cii, podje,- 
ta  wspt no z S j n dykatem  p rasy  prow incjonal­
n e 1 w Ko .Cny,ówcc, nrz.ądzenia w ycieczki 
dz ieńuikarsk iej na te ie n  w ojew ództw a śląsk ie­
go. O t o n  iiajm lodszem  w ojew ództw ie, a  zw ła­
szcza y jego  części górwej, ogół po lskŁ był m a­
ło  j  n iedok ładn ie  poinform ow any. C ieszyła się 
przeld1 tołt.orit rokiem  B oiska cała z częściow e­
go  odzyskan ia  dzieli)ii"y górnośląskiej, wdedz.ia- 
Ua, że jj L sic ona sw ej M acierzy, jak o  w iano bez­
cenne sk a rb y  kopaln iane, w sp a n k ie  fab ryk i 
i  w arsztaty ' p racy  —  ale nie m iała d o tąd  m o­
żności o-cenić n aw et w  przybliżeniu objętych 
w arto śc i i ich znaczenia  dla gospodark i ogw no- 
pai.stTAowej i m ilitarnej. Nie z.bliżala się także  
do ludności te j dzielnicy, w k tó rej, obok obo- 
je fnpgo d la  sp raw y  żyw iołu m niejszości n ar o  
dew ych, b iją  se rca  gorące, narodow o uśw iado 
hi >ne, ty lko  jeszcze m e zespolone całkow icie 
duchem  z całością^ R zeczypospolitej.

. T e  myśli i  rozw ażania by ły  m otyw em  w y­
cieczki dz ienn ikarzy  p ilsk ich  n a  Ś ląsk  G órny.

W  chn iii, gdy  po czterodniow ym  objeździe opu 
szczam y tę  gościnną, d ro g ą  sercu polskiem u 
dzielnicę Paiistowską, unosim y przekonanie, żo 
opu&zczaniy n ie ty lko  olbrzym i w arsz ta t p racy , 
źródło bogac tw a  i potęgi ojczyzny, a le  także  
dzielnicę, k tó re j ludność po lska  przechow ała 
w pełni św iadom ość iHyynależności do pnia oj 
czystego i choć skaziła  sobie język , zachow ała 
w n to k ażo n e j czystości gorący  patrjo tyzm  
i św iadom ość obow iązku ofiarnego czynu  d la 
R zeczypospolitej.

D owody na  to  zb ieraliśm y w ciągu  całej na­
szej, pełwej w rażeń w ędruw ki po G órnym  Ś ląs­
ku. Ju ż  n a  sasnym  w stęp ie  w K atow icach , gdy  
w prost z dwtmea kolejow ego g rupa 50 dzien n i­
karzy  podąży ła  do p a rk u  niiejsskiego złożyć 
hołd przed pom nikiem  „nieznanego żo łn ierza11, 
o-wiała nas a tm o sfe ra  polskości, g d y  przyw ód­
ca górnuśłąsknch pow stańców , p. G rzesiak, w 
p rostych , ale serdecznych  słow ach mówić p o  
> zął „  gorących  uczuciach i patrjo tyzm ie  gór- 
nośląi k ego ludu, przypieczętow anych k rw ią  
bouaterów  osta tn ich  w alk  o p rzy j ałeżność te j 
dzielnicy „o  P o ls k i T esaine w rażen ia  sz ły  za 
nam i w -Jad wszędzro, gdzie m ieliśm y sposob­
ność zD kuąć się z piw cdstan icielam i w szyst­
kich sfer zarów no z in teligencją, p racow nika­
mi n a  publicznych poteteninkach," jak  i z szarą  
m asą cichych pracow ników  po fau rykack  i k o ­
paln iach , w ykuw ających  w znojnym  pocie

czoia, w trudzie  p racy  codziennej pom yślniej 
ezą przyszłość ojczyzny-

P ierw szym  etapem  w ycieczki była w ielka 
fab ry k a  przetworów ' azotow ych w  Chorzowie, 
jeden  z najpiękniejszych zak ładów  przem ysło­
w ych w  państw ie , w łasność puńsuw a naszego, 
odziedziczona po Niemcach. Zakłady' te, w yra- 
biia.jąro z.t ązki, azotow e w połowic dla celów' 
ro ln ictw a, ja k  aze tm ak  n a  naw ozy sztuczne, 
w połow ie d la  celów  w ojskow ych, by ły  podczas 
św iatow ej w ojny jednym, z najw ażniejszych  
w arsz ta tów  wojennych Niemiec. B udżet roczny 
tyich zak ładów , za trudn ia jących  250 inżynierów  
i urzędników  i  przeszło 2.500 robo tn ików , w y­
nosił w  ostatnim  roku  45 nń ljardów  Mkp. —  
N iem cy, opuszczając w  roku  1022 G órny Śląsk, 
w przededniu  oddania tych  zak ładów  rządow i 
polskiem u, zniszczyli, u rządzen ia  fabryczne, za­
brali w szystk ie  a k ta  i  p lan y  robó t, wr p rzek o ­
naniu , że P o lacy  nie penratfią zak ładów  fy.ch 
uruchom ić. Z ludnem i jedna,k, b y ły  ich nadziejo. 
Polscy  tnżynierowie n ie ty lk o  pokonali w szyst­
k ie  tru dnośc i, n ie ty lk o  uruchom ili w  pełn i p ra ­
cę Chorzomm, a le  zw iększyli znakom icie p ro ­
dukcję  tę, k tó ra  do tąd  była. podporą  niem iec­
k iego  ro ln ic tw a, skierowali, niem al całkow icie 
d o  k ra ju . Dziś Chorzów jest naszą dum ą, ch lu­
bą i  nadzie ją  i jeśli rząd  polski będzie um iał 
należy ^ie ocenić w ażność ty ch  zak l idów  d la  
ro ln ic tw a krajow ego, jeżeli n ie  poskąpi mu n ie ­

zbędnych do h iw ostycyj i rozwoju funduszów , 
to  chotrzowskie zak ład y  s ta n ą  się jednem  z n a j­
w ażniejszych źródeł narodow ego bogactw a.

Z C horzow a dalszym  sz.lakiem u dała  się w y ­
cieczka do  H u ty  K rólew skiej —  jednego z n a j­
w iększych ośrodków  g um eśląskiego przem ysłu 
hutniczego. M iasto, rozw ijające się w tem pie 
am aiykaiLskiem , spraw ia wróż/,nie olbrzym iej 
kuźn i p racy . K ilka ulic g łów nych przypom ina 
a rch itek tu rą  now oczesne stolice. B ogate  sk le­
py n ęcą  oko w ystaw am i w szelkich tow arów . 
Ruch utócznly olbrzy mi przypom ina pulsem  ży 
cie, że tu  m ieści się głów ne tę tn o  przem ysłow e­
go ruchu, że je s t to  cen trum  przem ysłow ej 
gdzie rodzą  się nńljairdy.

Z ak łady  przem ysłow e K rólew skiej H iń y  są 
jednem i z najw iększych  w  Europie. Założono 
w roku  1802 przez rząd  prusk i, p rzeszły  w ro ­
k u  1869 w  ręce  prywatnymh posiadacz,ow, k tó ­
rzy inw ertow ali olbrzym ie kap ita ły . Dziś H uta  
K rólew ska jest, jeszcze w rękach  Niemców' i zda 
je  się, że  od leg łą  je s t jeszcze chwila;, gdy rząd  
polski i k a p ita ł po lsk i będą m ogły u jąć  ją  w 
4we ręce.

O olbrzym ich rozm iarach tych  zak ładów  m ó­
wią cyfry . Z ajm ują one 624.801 kw, m. p rze­
strzen i i- za tru d n ia ją  9.0U0 robotn ików  i u rzęd­
ników . S k ład a ją  sie z następu jących  objektów  
koksow ni, h u ty  m iedzianej i odlew ni m etali, 
s ta low ni, w alcow ni i t, p. W  tych  zak ładach  są

oddzi iły  budow y m ostów , w agonów , sprężyn, 
części składow ych lokom otyw  i  autom obili.

Całe mia.sio budynków  fabrycznych, domów 
robotn iczych , laboralorjow , kancelary j, m aga 
zynów , olbrzym ie k ran y  i w indy, wlaisna s traż  
ogniow a, uzupełn ia ją  całość urządzea t j  ch im ­
ponu jących  zakładów . . (

Po zwiedzeniu zakładów , zarząd podejmowa* 
dzienn ikarzy  gościnnie w e w łasnych lokam o-i 
ściach i  udzielał objaśnień. t

Po powrocie do K atow ic byli uczestn icy  na 
p rzed-taw ieiuu  w' tea lrze  polskim , k tó ry  w 
ty m  dniu na cześć gości w ystaw ił „K rakow ia­
ków L górali" . P rzedstaw ienie  w ypadło bardzo 
pielone. D obrany  zospół p rzedstaw ił szereg s i ł , ; 
airiystyiezme w yszkolonych. W  głów nych ro­
lach gorące ok lask i zbierali: dyr. N ow akow ski 
w roli Bryndusa- i pani Chmielowa, doskonała 
w ykonaw czyni śpiew nej roli Basi.

P rogram u dnia, dopełniło zebranie tow aizy  
skiie, na czc-ść w ycieczki urządzone przez k o ­
m ite t p rze jęc ia  w hotelu „Sawoy11 —  przepla­
tan e  liiczncjni przem ów ieniam i, z k tó ry ch  wy 
róż.nialo się pi zem ówene posła K orfan tego , do­
ty k a jące  najżyw otniejszych zagadnień gospo­
darczych  G om ego ń ląsk a  w zw iązku z całością 
gospodark i ekonom icznej Rzeczypospolite i

P.
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Z deszczu pod rynnę ’
Obwieszczona wielkim głosem era szczęśliwości, 

jaka  zawitać miała Polsce z chwilą nastania rzą­
du „narodowego11, jakoś nie nadchodzi. Ostatni, 
tak wyklinany gabinet „lewicowy11 p. Sikorskie­
go, w ciągu półrocznego swego trw ania zastał 
kurs dolara 1G.00O, zostawił 52.000. Obecne rządy 
„narodowe11 w ciągu krótszego, niże era Sikorskie­
go, trwania, zaawansowały kurs dolara z 52.000 
na 1,000.000. W tymsamym stosunku wzrosła też 
drożyzna. J a k  więc widzimy, wyniki, jakiemi się 
może poszezycic rząd narodowy, są — jak do.ąd— 
nadzwyczajne, ale w sensie... ujemnym.

Obecnie jednak stonny wobec ewentualności 
„poprawy11 stosunków także w innej dziedzinie. 
Mam tu mianowicie na myśli kwestję tak głęboko 
sięgającą w sam rdzeń naszego żyeia gospodar­
czego, jaką jest znowelizowanie ustaw y o reformie 

irolnej. W kraju rolniczym, jak Polska, kw estja ta 
stanowi poniekąd zagadnienie czołowe, nic więc 
dziwnego, że budzi ona szczególniejsze zaintereso­
wanie nawet w kołach, których rzecz ta  bezpośre­
dnio  (zr< szią tylko pozornie) nie dotyczy. Ze re- 
iforma rolna wogóle, a u nas, gdzie 70 procent lud­
ności żyje na roli, w szczególności, jest pewną ko­
niecznością socjologiczną, jako następstwo zatrud­
niania masy ludzkiej rzemiosłem wojennem przez 
ilat siedm i uświadomienia sobie przez też masę 
'swej sity i potęgi, to kwestja oddawna przesądzo­
na. Każdoczesny bowiem tak zwany porządek 
prawny, nie jest w rzeczywistości niczem innem. 
tylko utrwaleniem pewnych fikcyj prawnych, na 
rzecz tego, kto w danej chwili posiada siłę Zakoń­
czona (przynajmniej formalnie) wojna, w literal- 
nem tego słowa znaczeniu, ludowa, bo zatrudnia.- 
jąca caią masę ludności męskiej w okresie pro­
dukcyjnym , to jest między 18 a 50 rokiem życia, 
spowodowała w swoich skutkach zamknięcie do­
tychczasowej ery ludzkości, opartej na rządach 
mniejszości nad większością i przeniosła punkt 
ciężkości na tę ostatnią. Oceniając w skali takie­
go przewrotu kwestję reformy rolnej w kraju, prze 
wazme rolniczym, jakim jest Polska, niema miej­
sca na żałoby na tem at, czyby się nie dało refor­
my tej zupełnie usunąć z porządku dziennego.

Wobec dokonanego przewrotu, wobec stopnia 
napięcia u nas cnergji masy ludowej, przedewszy-

jątkach ziemskich „nieprawidłowo a uszczerbkiem 1 wszystkich postulatów nauczycielstwa w  komi- 
ula wytwórczości krajowej gospodarowanych", ] sjach sejmowych. Poza tern wiec uchwalił rezolu- 
stanowi pierwsze poważne niebezpieczeństwo, mia- * cję, w której solidaryzuje się z akcją zrzeszeń 
nowicie, iż dowolność w tej mierze, załatwianie 1 pracowników państwowych, walczących o popra-
potachunków z przeciwnikami pohtycznymi, stwo­
rzenie instrumentu do wywierania presji na niewy­
godne jednostki i t. p., święcić będzie opłakano 
triumfy. Dalej zachodzi fart. 10 projektu) dyspro­
porcja pewna w kontyngencie, albowiem na te 
220.000 ha 40 procent mają dać województwa: 
białostockie, kieleckie, krakowskie, lubelskie, łódz 
kie i warszawskie. zaś pozostały obszar (o ileż 
większy) daje tylko procent. Dysproporcja ra­
żąca, jeżeli się porówna te dwa obszary. Z drugiej 
stiony (art. 3 projektu), jako wolne od wywła­
szczenia w pierwszych z tych województw, pozo­
stawia 180 hektarów, natomiast w pozostałych wo­
jewództwach maximum to waha się od 100 do 
400 ha.

Dr Roman Bogdani.

wę bytu.
Form a współdziałania nauczycielstwa nie zosta 

ła jeszcze zdecydowana.

U F ^ a ś S f c ? nt*
M  M O  N l «  A

Kraków, 6 października. 
NOWY CENNIK PIECZYWA. Wczoraj w polu-', 

dnie odbyło się posiedzenie miejskiej komisji cen­
nikowej, na którciu rozpatrywano nowy cennik 
na pieczywo. Kalkulowano na podstawie przecię- 

Dyrekior Rudnicki zawiadomił zebranych, i ż ' (nej 1,800.000 za 100 kg. mąki żytniej 70 proe. 
wiceprezes Centralnego komitetu pracowników przemiału i 4,000.000 za 100 kg. mąki pszennej, 
państwowych, dr H. Raabe, otrzymał od rządu Nowy cennik jest następujący: za 1 kg. chleba 
dymisję. Jednocześnie p. Rudnicki zgłosił do pre- żytniego 18.000 (dotąd 13500), chleba ciemnego 
zydjnm wniosek nagły, protestujący przeciwko rer- M 6.000 (11.500), 0 dkg bulka gładka 2400 (1660), 
presjom rządu, skierowanym pod adresem ideo-{(3 dkg. wiedeńska ItoO* (1160). Ceny te wchodzą

Komitety rodzicielskie przy 
szKołach średnch

i
Rozwój państwowego szkolnictwa, postępy pe- 

dagogji naukowej, zataczającej coraz szersze krę* 
Ci, wzrastający autorytet nauczycielstwa, sprawi- 
łj w ostatnich kilku dziesiątkach lat. że szkoła 
objęła niemal zupełnie wychowanie młodzipży w 
swe ręce. W iara w nieomylność odkrywanych 
praw wychowawczych pozwalała szkole wdzierać 
się w prawa rodziny i przepisami normować życie 
nietylko w szkole, lecz i poza szkoią. V adze szkol 
ne pozwalały lub zakazywały mieszkać na stan­
cjach, ogłaszały, do których godzin uczniom wol­
no być poza domem, pozwalały lub zakazywały 
na uczęszczanie do lokalów publicznych, teaeru, 
na koncerty, tańce, przepisywały nawet, jak uczeń 
ma być ubrany i t. d. Ułatwiał władzom szkolnym 
to rozszerzanie kompetencji dom rodzicielski. Ro­
dzice ufni, że fachowy wychowawca jest więcej 
powrolany do kształtowania charakteru i woli, niż 
nieprzygotowany do tej pracy dom, godzili się na 
wszystko, narzekając od czasu do czasu na bez­
względność zarządzeń. Nie godzili się na ten stan 
najczęściej uczniowie sami. I w tem była cała trud­
ność. Synowie czy córki znajdowali dosc argu-

wych dzialaczów organizacyj pracowniczych. Re­
presje takie świadczą wymownie o tem. iż rząd nie 
zdaje sobie zupełnie sprawy z pansfwowyen po­
budek tej działalności. <

Rezolucja została przyjęta hucznemi oklaskami 
i uchwalona jednogłośnie.

Nastrój, panujący , wśród zgromadzonych, by ł 
wyrazem rozgoryczenia, wywołanego przez nega­
tywne i lekceważące stanowisko rządu wobec żą 
dań pracowników państwowych. Podkreślono mię

w życie z dniem dzisiejszym.
Nowy cennik na mięso rozpatrzy komisja w dniu 

dzisiejszym, zaś w najbliższy -wtorek ureguluje ce- 
ny wieprzowiny' i wyroby masarskie. ~

REW IZJE W SKŁADACH MĄKI. Ponieważ w 
ostatnich dniach hurtownicy, jakoteż i właściciele 
drobnych składów odmawiali sprzedaży mąki. ma­
g istrat krakowski w porozumieniu z polń ją prze­
prowadził w całym Krakowie ścisk rewizje w po­
szukiwaniu za towarem. Rewizje dały niezwykle

dzy innemi zupełny brak inicjatywny i chwiejnośó dodatni wynik, giiyż ujawniły, że knpoy posiadają
rządu, który  nie mial siły, aby opanować szaleją 
cą orgję drożyzny.

Dymisja dra Raabego jest, jak stwierdzili obec 
ni na wiecu, w ynikam  listu otwartego C. K. P. P 
do społeczeństwa. W liście tym dr Raabe śmiało 
i energicznie zcharakteryzcwal stanowisko rzą- 
du, nie dotrzymującego danych pracownikom obie 
tnie. Dymisja została udzielona bez motywów, na 
zasadzie artykułu 116 ustawy o służbie państwo 
wej

Dr Raabe prowadzi! badania nad rozwojem ma- 
larji i był niedawno wysiany w tym celu przez rząd 
do Włoch, a obecnie inial udać się do Brazylji. — 
Natychmiastowa dymisja przerywa nagle tok roz­
poczętej, a niezmiernie ważnej dla kraju pracy, 
jednocześnie zaś charakteryzuje dobitnie stosunek 
Chjeny i Piastowców do spraw urzędniczych.

Z Rady m. Krakora

stkiem żyjącej na roli, marzenia o usunięciu t ( i ) rn< nTÓT afiy zachwiać ufność rodziców do szko 
»,.h — ,1,n* ^  czysto wyzyskiwali słabą ich wole i zyskiwali

ich wyrozumiałość przy obchodzeniu przepisów 
Następstwem tego była nieszczerość między Jo 
mem a szkolą, która rosła w miarę, jak szkoła 
staw ała się bezwzględną i niewyrozumiałą.

Oczt kiwania, że wpływ dobroczynny szkoły bę 
dzie tak  wielki, iż troska o wychowanie uzieci mo­
że być rodzicom odjęta, zawiodły, Młodzież me 
sta ła  się idealną, kłopotu sprawiała tym, co za 
czasów dawniejszych. Szkoła obwiniała doin. że 
nie pomagał jej w wychowaniu, że ulegał zbyt 
często dzieciom, że nie szanował autorytetu szko­
ły i t. d., a  dcm znowu widział zaniedbania, nie­
konsekwencje, braki życia szkolnego, piętnował je 
jednak ostrożnie, raczej bezimiennie, gdyż „lrnta- 
bile est genus"' pedagogów. Zależny od szkoły 
w zupełności, spoglądał na nią dom podejrzliwie, 
znu

kwestji, lub przynajmniej o odsunięcie jej na dłuż­
szy przeciąg czasu, są doprawdy marzeniami ścię­
tej głowy. Istne „Danaid zbyteczne trudy11. Inna 
jednak rzecz, ] a  k ta reforma ma Łzyć wykona­
na.

Trzechletnie dośwudczenie, zrobione na tle do­
tąd obowiązującej ustaw y z 15 lipca 1920 roku 
o wykonaniu reformy rolnej, względnie z 6 lipca 
1920 roku o organizacji urzędów ziemskich, prze­
konały dowodnie, nawet twórców tych ustaw , o 
ich szkodliwości. Częsta dowolność w stosowaniu 
jej postanowień, diametralnie przeciwne stanowi 
sko, jakie w tej sprawie zajmowała konsekw ent­
nie judykatura sądowa,, w odróżnieniu od orze-( 
ćzeń urzędów ziemskich, wszystko to wykazało, 
że ustawa ta  zrobiła wprawdzie wiele złego, po­
dając w wątpliwość u państw  zachodnich, czy Pol­
skę można uważać za państwo praworządne, za- ,-ząc niejedną przykrość ze względów u tyli, ar

h Było to małżeństwo nied * ‘
Dicmym i niezaradnymi; z posroa ziemian, K to rer - £ wybuchów niechęci
doświadczały na sobie „ b ło g ić ls k u tk ó w  wyko- t rzecz ua,urabia, ni.
naniti tm iKtnwY NiPirmim Tpnmi.k stało sie rze* J

tru ła ‘życie licznym jednostkom (praedewszystkiem j małżeństwo niedobrane, tolerujące
niezaradnym) z jiośród ziemian, k tóre . /  - 1 c h u c h ó w  niechęci szkodliwych. Wi-

nania tej ustawy. Niemniej jednak stało się rze­
czą niewątpliwą, że je3t to ustaw a papierowa, któ­
ra  Kweetji tak zasadniczej, jak polepszenie dotych­
czasowego ustroju rolnego w Polsce (a wszak ce­
lem wszelkiej ustaw y musi być postęp ku lepsze­
mu) nie rozwiązała. To też ze zrozumiałem zacie­
kawieniem oczekiwał nasz ogół zarówno z kół bez 
pośrednio interesowanych, to jest kół ziemiań­
skich i ludności włościańskiej (mai.,rolnej, względ­
nie Dezroluej), jako też te koła ludności miejskiej, 
które skutki złej reformy rolnej równie dotkliwie 
odczują, w jaki też sposób rzad „narodowy-1, czy­
li złożony z obecnej większości, kwestję tę roz­
wiąże. Ciekawość tę w pewnej przynajmniej mie­
rze, zaspokoić może każdy, k to  przeczyta złożony 
do laski marszałkowskiej w dniu 2 sierpnia b. r. 
pizez p. mir Litra reform rolnych „prujękt ustawy 
o parcelacji i osadnictwie". (Patrz d-uk sejmowy 
Nr 719).

p ewne szczegóły tego projektu, jak  n. p., że pla­
nowany jest na najbliższe dziesięciolecie roczny 
kontyngent w wysokości 220.000 hektarów roz­
parcelować się mającej zioini, znany już jest z no­
ta tek  dzierniicarskieh. Szkoda rozpatrywać pro­
blem, skąd ubogie nasze państwo znajdzie fundu­
sze, siły techniczne i t. p. na rozparcelowanie tak 
olbrzymiej ilości, jak 220.0U0 ha w jednym ro­
ku, oraz k to  ze „szczęśliwych", obdarowanych tą 
zieimą, zdoła się prawidłowo .zagospodarować, bo 
to  jest, zdaje się, „cura po ste rio r1 dla twórców 
obecnego projektu. W tej chwili aktualnym  jest 
projekt ustawy „o parcelacji i osadnictwie". — 
Szczegolowo z n

nie w sobie, lecz w*  ---
d ru g iem . . .

Ś w iadom ość, i e  w ychow an ie  ty lk o  w te d y  bęc zio
skuteezre, gdy oba te czynniki ztrodme i z ufno­
ścią p ra ty  nad młodzieżą się podejmą, i  izaly 
szukać środkow zaradczych. Już przed dwudziestu 
kilku laty dala szkoła in.cjmywę do zebr.... ro­
dzicielskich, czasem ogólnych, czasem tylko w pe 
wnych zakładach. Drządzano więc pogadanki z ro ­
dzicami na tem at urządzeń i usiłowań szkoły, tłu­
maczono zasady wychowywania, dozwalano na 
pytania i dyskusję. Ale ponieważ szko’a przewa­
żnie nie zapomniała swego mentorskiego tpnu, po­
nieważ chciała „nieświadomych" rodzic ow tylko 
pouczać, przeto usiłowania te, podejmowane w ró­
żny ch zakładaćn i m iastach, spełzły na niczem. -  
Debrze, jeżeli nie kończyły się inwektywami po­
krzywdzonych w swem mniemaniu rodziców na

6ZA ł<jednak współpraca tych dwóch czynników 
jest konieczną dla wychowania młodego pokole­
nia Szkoła ma ucznia w swej opiece zaledwie 
przez muły ułamek dnia. dom opiekuje się mm zna­
cznie dłużej i -  większe ma do mego j-rąwo. Szko­
ła m S e  dać podnietę do pracy nad sobą, może 
wyrabiać wolę, może podnosić -ucha do zrozu­
mienia ideału ale podniety te padają na grunt 
czc t > jałowy, oporny, muszą być otoczone czulą 
opieką i poza godzinami szkolnenu gJyz wycho 
wywanie, to przyzwyczajanie Jo wykonywania 
pewni j pracy. A dom, nie znając zanrerzeń szko-

w  . — —  • . , • w nie ,imie g0 wesprzeć. Więc współ
,rysią, k .ora  przyświecała * t e j , J * s z to ł /  jest nadal problemem me 

mierze obecnej większości sejmowej, względnie jej PlUr̂ 1

rt K - i . ,  p? r t -  r nwszelkie dziedziny życia, zapukała także do ram 
szkoły. Przewiń* powojenny, który doprowadzą 
do bardzo zasadniczych reform szRolnych, ob a 
ł.ez skrupułów' utrwalone i pewnym nimbem nie­
tykalności otoczone instytucje szkolne. Rer cja 
przeciw dawnemu idealizmowi święci ./nimfy, od­
rzuca wszy.-tko, co oddalało od zycta praktyczne­
go gdyż rzeczywistość powojenna stanęła w jas- 
tJ L Z -L  i ,„ n » ^ M l gn i.leniów dotychczasowych.

wyrazicielee, to jest obecnej Radzie ministrów, 
przy nowelizacji dotychczasowej ustawy zapoznać 
się można, przeglądnąwszy szczegółowo wspomnia­
ny projekt.

Otóż wedle omawianego tu  projektu, na kon 
tyngent z 220.00C ba złożyć się mają m ajątki, bę 
dące własnością: skarbu państwa, dalej martwej 
ręki. m aiątki fundacyjne, m ajątki prywatne, par 
celowane bez zezwolenia, m ajątki właścicieli, k+ó- 

?w'oją sprzedali na cele osadnictwa by-rzy ziemię swoTą sąrzeuan na cele osadnictwa oy- & , * ^  r ' ście do ideałów dotychczasowych, 
łym [ianstwom zaborczym, m ajątki tych, których “  J  szkoia  sta la się obcą społeczeństwu, 
w łaściw ie sami (lub ich spadkobiercy) nabyli ma- * wychowawców .udzielony jest chińskim
jatki od byłych pań.-dw zaborczych pod w arunka­
mi, zabezpie. zająeemi działalność polityczną, wy 
mierzoną przeciw narodowości polskiej, dalej m a­
jątk i, źle gospodarowane, nadwt żki wszystkich 
majątków ponad dozwolone masimum, w rtszcie 
m ajątki, dobrowolnie oferowane przez właścicieli 
na cele parcelacji i osadnictwa.

W porównaniu z anaiogicznemi postanowienia­
mi ustawy z 15 lipca 1920 roku widzimy zmianę 
o tyle, że oupadly m ajatki, które w ostatniem pię­
cioleciu więcej, niż dwukrotnie zmieniły właści­
ciela, dalej majatki, nabyte z zysków iirhwiu- 
skich, oraz m ajątki, „zniszczone przez wypadki wo 
jenne, jesii właściciel nie podjął w miarę możności 
pra-c, zmierzających do umożliwienia reguiarnej 
gospodarki".

Ponieważ jednak doświadczenie uozy, że nie 
przestrzegano i za czasów ustawy z 15 lipca 1920 
oku przepisanej kolejności, przeto podobne nie­

bezpieczeństwo zachodzi także obecnie, że w pierw

że świat w y—  - , ,
marein od potrzeb życia codziennego, kazało tenU 1 U 1 W**- i. ^  .

gwałtowniej reformować szkolnictwo. Obuwa, ze 
n ie p ra k ty c z n i, a często niepoprawni idealisci-wy- 
chowawcy sami zadaniu reformy nie podołają, k a- 
zała prosić o pomoc czynnik obywatelski Niech 
zniknie nieufność między domem a  szkołą, mech 
dom wystąpi, jako czy.inik równorzędny o »ok 
szkoły i niech na równi z fachowymi nauczyciela- 
n  troszczy sic o wychowanie dzieci, buduje przy­
szłość n a ro d u 'i  p a s tw a . Niemal we wszystkich 
krajach powstają raay  r o d z ie id s k ie ,^ o f c o n e  
większą lub mniejszą władzą. M. Ziemuowic^.

Po dymisji dra Raabego
W arszawa, 4 października.

W  dniu wczorajszym odbył się wiec ogólno-na-
 r________ _ ______; __ t   uczycielski. Obradom przewodniczył p- Miofcafów-
szym rzędzie będą brane pod uwagę majątki, wy- ski. Poruszona została sprawa kry‘yczne,go poło 
mienione w projekcie w art. 1 D. ustęp d, czyli j żenią maierjalnegu nauczyciela wa dolskiego. Ze-

Krakćw, 6 październ ika. 
P orządek  dzienny w czorajszego posiedzenia 

R ady  m iejskiej rozpoczęła spraw a upow ażnie­
nia prezydjum  m iasta  do zaciągnięcia poży­
czek w P. K. O. na pokrycie  kosztów  adm ini­
s trac ji m iasta  za zabezpieczeniom  te j pożyczki 
n a  w pływ ach podatkow ych  gm iny do w yso­
kości 5 miijonów m arek  p. Spraw ę tę  refero ­
w ał -wiceprez. W ielgus. P ożyczkę zaciągnęło  
prezydjum  m iasta  jeszcze 3 w rześn ia  br. na  
pukrycie  poborów  urzi dników , poniew aż rząd  
nie zgodził się n a  udzielenie erninie zaliczki na 
zaic-głe w pływ y z podatku  dochodow ego i prze­
m ysłow ego. G m ina pobrała  już od rządu na  
poczet podatków  zaliczkę w łącznej kw ocie 
około 8 m iljardów , sp lacalną  w pływ am i podat- 
kowom i, w ynoszącem i m iesięcznie przeciętnie 
około 2 m iljardy.

W  dyskusji n ad  tą  sp raw ą red. dr Mueliei 
w ystąp ił przeciw ko tem u, że rząd  nie udzielił 
gm m ie zaliczki n a  śc iągany  d la  gm iny poda­
tek  dochodow y i  obrotow y, lecz skaza ł n a  
pożyczkę w P. K. O. n a  dw adzieścia k ilk a  pro­
cent za żyrem  Z akładu  k iedyfow ego , k tó re ­
mu zapłacono 150 mil. rnk.

Po w yjaśnieniach nrez. Fedorow icza i W iel- 
gusa, uchw alono w niosek r. m. dra M uellera, 
aby  odnieść się do rządu o odpisanie p rocen ­
tów .

N astępnie  referen t m ag is tra tu  /5r W ydro  
p rzedstaw ił w nioski sekcji II i łH, doytcząee 
siopy  procentow e; na  rok  1023 dodatków  sa- 
ir.orząoow ych do państw ow ego p o d a tl u g ru n ­
tow ego. W  dyskusji zabierali glos r. m. d r 
R osenzw eig i Row iński. O statecznie) uchw alo­
no pobrać  90 proc  d o d a tk u  od p o d a tk u  g ru n ­
townego n a  rzecz gm iny, zaś spraw ę podatk u  
grun tow ego  n a  rok  1924 uchw alono odesłać 
z powTOtem do sekcji.

W niosek sekc ji I. o zarezerw ow anie pod b u ­
dowę kościoła parafjainego w  dzielnicy XXI. 
Płaszów  części parceli gm innej po referacie  
w iceprez. R ollego uchw alono. W  d ts k u s ji  nad 
tym  w nioskiem  m iędzy 'nnym i zabra ł głos r. 
m. K ęsek, k tó ry  mimo, iż je s t p rzedstaw icie­
lem  P łaszow a, w sposób n ezw j kle zaw zięty  
zw alczał w niosek r, m. M uellera, proponujący  
przeprow adzenie w odociągów  i regu lac ji ulic 
w  te j dzielnicy.

N astępnie przystąp iono  do dyskusji nad  
w nioskam i sekcji ‘i. i ID-, do tycząccm i ulg b u ­
dow lanych. Po referencie m ag is tra tu  przem a­
w iali r. m. K uźm iar i K lim eik i, w ystęp u jąc  z 
zastrzeżeniam i co do pew nych punktów  wnio 
skó-w i d o m agając  odesłan ia  ich z pow rotem  do 
sekcyj. Po d łuższej dyskusji, w  k tó re j zabierali 
głos m iędzy innym i r  m. M uezkowski i ks. K a­
sprzyk , p rzy ję tr w niosek m ag istra tu  z przed- 
łożonem i popraw kam i

W nioslu Sekcji I. i U- do tyczące podw yżki 
opłat za umieszczanie gabilotek, szyldów  itp. 
po blisko godzinnej dyskusji w sku tek  uchw a­
lan ia  sprzecznych popraw ek, zdecydow ano o- 
desłać  z pow rotem  do odnośnych sekcy j Po 
nużącej poprzednio d y skusji dalsze p u n k ty  po­
rządku  dziennego, do tyczące  głów nie spraw  
regu lac ji m ais ta  uchw alono w  całości bez d y ­
skusji.

P o  w yczerpan iu  porządku  dziennego r. m. 
P o tuczek  po dłuższych w yw odach p rzedstaw ił 
R adzie w nioski, p rzy ję te  poprzednio n a  posie­
dzeniu połączonych sekcy j: ekonomicznej! i 
praw niczej, a  a  do tyczące  p rzystąp ien ia  gm i­
ny  ta. K rak o w a do zak ładanego  przez „T ow a­
rzystw o  w ęglowo w  P o lsce", w spólnie z B an­
kiem  d la  e lek try fik acji P o lsk i-1, —  „Towarzy­
stw a kolei elektrycznych w Polsce". P rz y s tą ­
pienie to , .według w niosku  sekcji —  nastąp ić  
m a pod  w arunkam i, że tow arzystw o w ęglow e i 
„ E lek tro b an k 11 przeprow adzą w łasnym  kosztem  
stu d ja  n ad  połączeniem  kole ją  e lek try czn ą  
K rakow a z Zagłębiem  węgłowani* specjaln ie 
zaś z G órnym  Śląskiem  w term inie na jda le j do 
k o ń ca  październ ika 1924 i uruchom ienie kolei 
e lek trycznej na jda le j do k ońca  r. 1930. N adto  
gm ina zastrzega  sobie p raw o w ydelegow ania 
oprócz sw ego technicznego  przeastaw iciela , 
także  2 radców  m do  w spó łp raca  n ad  tym  
p ro jek tem  i w ydan ie  o nim  opinii. P o  przem ó­
w ieniu k ilku  radców  w niosek sekcji w całej 
osnowie uchw ali no.

O statn im  punktom  porządku  dziennego b y ła  
sp raw a jza tw ierdzen ia  ośw iadczenia P odgór-

znaczne zapasy mąki. I tak  w sklepie Ilirscha 
riiorna przy ul. Estery 12 znaleziono 2500 kg. 
mąki pszennej, u CLaji Zlmetbauni przy ul Estery 
14 znaleziono 1500 kg., u L. Wendnma, ul. Estery 
10, dwa tysiące kg., u 8ary Kom. ul. Estery 12, 
tysiąc kg., u Mozesa Gnttfreunda, Estery 8 trzy­
sta kg,, u Izaaka Majerczyka, Bożego ('lała 12 
iwa tysiące kg., u Izaaka Ickcwien, plac Nowy 3 

dwa tysiące 500 kg., u N atana Kupfcrwassera, 
plac Nowy 1000 kg., u Henryka Blau‘a, pi. Nowy 
1000 kg., u Ann-,- Mamtolhaum, ul. Lwowska 6 dwa 
lysia<-e \ r>00 kg.,' u Dory Kiapphoiz, ul. Kalwaryj- 
ska 10.000 kg. Nadio w składach przy ul. Długiej 
znaleziono dwa wagony mąki a m e ry k a ń sk ie j. Ko­
misja kontrolna spisała wszystkie sklepy i skła­
dy w których znaleziono zapasy mąki celem do­
pilnowania, czy Kupcy będą mąkę sprzedawać, 
czy też nadal wstrzymywać się od jej pozbycia. 
Na wypadek skonstalowania spekulacji wszystkie 
zapasy mąki zostaną zajęte i rozsprzedane ludno­
ści miasta.

Z TARGli Nr wczorajszym targu sprzedawano 
nabiał po następujących cenach: za 1 litr ndeka

drogi cmentarne. Plauy te wykonane przez sta* 
szego radcę m agistratu Kłeczka zostały przez ko 
misję cmentarną zatwierdzone i będą niebawcĄ 
przedmiotem obrad Rady wyznaniowej.

WŁAMANIA. Do mieszkania p. Ja n a  Raczka 
przy ul. Bonerowskiej 8 włamał się nicwyśledzony 
dośąd sprawca i skradł znaczną ilość garderoby 
wartości 45 miijonów mk.

Również onegdaj w nocy włamano się do kiosku 
p. Racheli Hild przy ul. Starowiślnej 25. Złodzieja 
dostali się do K iosku przez wybity otwór w ścia­
nie i skradli wielką ilość towaru bławatnego, war­
tości kilkunastu miijonów.

ARESZTOW ANIA. Policja aresztowała wczoraj 
dwóch znanych ziodzieji 17-letniego Stanisława 
Cygana i 22-letnńgo Andrzeja Spólrnka. Cygan 
przytrzym any zoslal w chwili, guy okradł na tan 
decie wieśniaczkę Marję Czekaj, zas Spolnika a- 
resztowano za kradzież dowodu złożenia pakuu- 
kow na dworcu kolejowym na szkodę Marji Pry- 
busównej.

USŁUŻNY ZŁODZIEJ. Do policji doniosła p. 
Jadw iga Krokosiówna, że na głównym dworcu w 
Krakowie przy kasie biletowej prosiła nieznanego 
mężczyznę, by jej potrzyma! walizę, sama zaś po­
szła kupić bilet. Po powrocie nie zastała już owe­
go mężczyznę, który zbiegł z walizką.

KOMUNiKATY I ZAWIADOMIENIA.
Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI.

Posiedzenie wydziału filologicznego odbędzie dę 
w poniedziałek, dnia 8 października 1923 o godz. 
5 po poł porządek dzitnny: K Muraw: ni: Uwagi 
o historyku żydowskim Flawjuszu Józefie. St. 
W itkowski: TyUti Anabazy Ksenofonta. J . Reiss: 
Jan  Brożek-Brosciu* jako teoretyk muzyk. Fotem 
oabędzie się posiedzenie administracyjne.

STOWARZYSZENIE PRZYJACIÓŁ FRANCJI 
zawiadan ia, żc w niedzielę 7 hm. o 6 wieczór w 
gmachu Uniwersytetu Jagielt. (Coli. nov.) p. Witt- 
mann-Grabowska, profesor Sorbony w Paryżu wy­
głosi odczyt pt. „Odrodzenie umysłowe Francji 
od r. 1860 („itenovatiou intellectuelle et scien. 
tifiąue de la France").

KURS TRYKOTARSTWA RĘCZNEGO odbę­
dzie się w Muzeum przemysłowym w czasie od 15 
bm. do końca grudnia br. Nauka odbywać się bę-

zbieranego płacono 9—10.000  mk„ mezbieranego uzjc 3  razy tygodniowo, tj. w poniedziałki, środy
i piątki, w godzinach od 5— 7 wieczorem. Opłata 
za cały okres nauki wynosi 300.000 mk od osoby, 
płatne z góry przy zapisie. Na kurs zostanie przy-t 
ję ła  ograniczona ilość frekwentantek Zapisy 
przyjmuje dyrekcja Muzeum codziennie od godz. 
9 — 2 do dnia 10 bm. włącznie.

KURS WYROBU I PROJEKTOWANIA KILI­
MÓW na warsztatach pionowych i poziuuiyoh 
rozpoczyna się 10 bm. Ńauka odbywać się będzie 
codziennie od godz. 9—12 i od 3 6 wieczorem. 
Opłata miesięczna za 3 godziny nauki dziennie w 
godzinach rannych lub popołudnio wa ch, wyuosi« 
będzie za pierwszy miesiąc nauki 6Iai.000 mk. — 
Wpisy przyjmuje i informaayj udziela dyrekcja
Muzeum codziennie od 9—2 do dnia 9 bm. i

1

1 kraju i ze świata
RADJOTELFGRAM Z AMERYKI- Z Warszawy

donoszą 5 hm.: Prem jer W itos ot-zymal dwa pierw 
sze telegramy drogą radiotelegraficzną 1 'm. r 
Telegramy przyjęte byiy przez nowo w ,budow a, 
na stację radjotelegrafi zną transatlantycką x>- 
rt została otw arta wczoraj Były to te ł-gramy .*■ 
deslane przez dzienniki polskie w An.*ryoe „ le -  
legrtóf Codzienny" i „Kurjer Narodowy-', zab iera­
jące tyczenia dla rządu i narodu polskiego od wy- 
chodźiwa poi: kiego. Telegramy nadesłane zo^ta J 
w języku polskim, a  transm isja ich trw ała około 
dwu godzin.

ROZBUDOWA UZDROWISK MORSKICH, Mi­
nisterstwo skarbu wraz z ministerstwem oublicz- 
nego zdrowia opracowało piojekt ustaw y o udzie­
leniu gwarancyj finansowych dla zobowiązań, za-, 
ciągniętych na cele odbudowy i rozDudowy uzdro­
wisk i kąpielisk morskich.

Z POLSKIEJ ORGANIZACJI WOLNOS II. Z 
Warszawy donoszą 5 bm.. W czoraj odbyło sio 
pierwsze "zebranie dyskusyjne PolsK.ej Organizacji 
Wolności. Przewodniczył p. W acław Sierosze ski.

Poseł Jan  Dąbski wygłosił odczyt o programie 
polskiej polityki zagranicznej. Referent zatrzymał 
się obszerniej na zagadnieniu ^olityki paktó 
gwarancyjnych i traktatów  przymierza. Referent 
uważa tę ostatnią dl" Polski »  właściwszą. Poseł 
Dąbski oświetlił też stanów ako polityk? Czecho­
słowacji, podkreślając, nm gah-aanję, cechującą 
d v p h Ja c ję  czeską ^ le p m w e  r walce z Pol- 
ą  1 )r(, reow aSŁ  do zapomnienia o istotnych 
interesach odrodzonych Czech. _Pozatem_ poruszył 
też re fe re n t aktualne zagadnienia naszej polityki

„źle gospodarowano". To enigmatyczne określeuie 
nawet w porównaniu z brzmieniem art. 1 ustęp 1 
dotycĘcsf«ł&wej ustaw y. gdzie mowa Dyta o ma

brani uchwalili szereg postulatów ekonomicznych 
Postanowiono wywrzeć presję na związki zawo­

dowe, aby dążyły stanowczo uo przeprowadzenia

10—12.000, kwaśnego 6—7000, śmietany słodkiej, 
13—15.090, śmietany kwaśnej 32—40.000, za 1 
kg. masła 230—250.000, sera 45—50.000, za kopę 
jaj 27!.’ , 300/)0(i, za sztukę 4500—5000 Drób: 
kura 180—280.000, para kurcząt 100—180.000, 
kaczka 130—200.000, gęś 250—340.000, indyk 
25ó— 400.000, zając 180—220.000  Za 1 kg. ziem­
niaków i buraków po S—3500 mk., marchwi 4500- 
4800, cebula 4—5000, kapusty za główkę 6—7000, 
ogórki za sztukę 5—6000, kopię 90—110.000, kala­
fior 40—30 000. śliwki węgierskie za 1 kg. 16—
22.000, gruszki 12—16.000, deserowe 16—24.000, 
jabłka kompotowe 10—12.000. deserowe 14— 
2Q.0u0. Ryby: karp duży za 1 kg. 180—200.000, 
mały 169.000, szczupak duży 200.000, mały 180—
190.000, rvby wiślane 120—160.000 mk. 

TRUDNOŚCI PRZY WYMIANIE ZŁOTYCH BO­
NÓW SKARBOWYCH. Od kilku dni odbywa się 
w Polskiej Kraj. Kasie Pożyczkowej pnzy ul. Wisl- 
nej wymiana złotych bonów skarbowych seria IA 
na gotówkę, lub też na serju B, C i D. Już rano 
z chwilą otwarcia biur P. K. K. P., zgłaszają się 
tam tłumnie właściciele bonów i ustawieni w ogo­
n ek  zajmują scliouy wiodące na I pńętro i obie 
sale liż do okienka, gdzie urzędnik przyjmuje bony 
i zgłaszającym się wydaje po załatwieniu formal­
ności numer porządkowy do kasy, gdzie wreszcie 
manipulacja z bonami dobiega do końca. Porząd­
ku nad ogonkiem pilnuje policja, a interesant 
chcący wymienić bony, musi stracić od dwóch do 
trzech godzin czasu na załatwienie, transakcji. Ze 
względu, że termin wymiany bonów złotych sorja 
IA ubiega już 10 bm., dyr< keja I . K. K. P. winna 
w interesie publiczności przeznaczyć większą ilość 
urzędników' do załatwienia formalności, gdyż przy 
dotychczasowej manipulacji zaledwie część posia 
daczy bonów IA, będzie je mogła wymienić na 
nowe serje.

PODOriCERÓW REZERWY wojsk polskich i 
byłych legionistów polskich wzywamy do zgłasza­
nia się na członków Związku podoficerów rezerwy 
Rzeczypospolitej polskiej w województwie krń- 
kowskiom. Zarząd tymczasowy Związku odbywa 
stale dyżury-, udziela wyjaśnień i przyjmuje zapisy 
wo wtorki od godziny 19 do 20 w lokalu Twa 
„Kultura Polski" ul. Florjańska 53, I p.

KARTY REJESTRACYJNE SAMOCHODÓW. 
Okręgowa dyrekcja robót publicznych w Krakowie 
wzywa wszystkich właścicieli samochodów zareje­
strowanych według nowych przepisów do odbioru 
w przeciągu października br.^„pozwoleń na prawo 
kursowania", tj. k a rt rejestracyjnych, oraz tablic- 
ze znakami rozpoznawczemu gdyż po upływie 
powyższego terminu używanie innych nierzrdo- 
wych tablic, karane będzie policyjnie.

STRAJK BANKOWY. Jak  nam donoszą zo 
Związku zawodowego urzędników panuowych 
ubezpieczeniowych, odbył się w dniu 5 1 1  we 
Lwowie wiec przy- uczestnictwie przeszło łwóch 
tysięcy urzędników1, na którym  zapad! 1 jedno­
myślna uchwala:

1) P ra c o w n ic y  b an k o w i zespo len i w  Z w iązku  
zawodom yin wy ra ż a ją  o b u rzen ie  w obec oporne *0 
s ta n o w isk a  d y re k c ji P ow ozechnego  B a n k u  Z w iąz­
k o w eg o  i p o s ta n a w ia ją  so lid a rn ie  w p on iedz ia łek  
8 bm . m a n ife s tacy jn ie  p rzez  c a ły  dzień1 w strzym ać  
się od p racy , za razem  zazn acza ją , że  jeśli do  ośmiu 
dn i w e w sz y s tk ic h  b a n k a c h  nio zo stan ie  p i z / j ę ty  
p o s tu la t s to so w a n ia  n a  p rzy sz ło ść  w sk aźn ik a  dro- 
żyźnum ego  w ed łu g  u rzędów  s ta ty s ty c z n y c h , p rzy  
s tą p ią  do s t r a jk u  g en e ra ln eg o .

Równocześnie dowiadujemy się, że w niedzielę 
7 bm. odbędrae się w Krakowie w sali Towarzy 
stwa Rolniczego przy pl. Szczepańskim o godz. 
10l30 wiec uizędników bankowych i ubezpiecze­
niowych. Porządek dzienny: „Banki a urzędnicy" 
„Obecna sytuacja".

BUDOWA NOWEGO CMENTARZA. Rada wy­
znaniowa gminy izraelickiej uchwaliła na ostat- 
mcm posiedzeniu na podstawie referatu przewoJ. 
nicząeego sekcji skarbowej dra Filipa Landaua 
zaciągnąć pożyczkę w kwocie 500 milionów mk 
na wykonanie dalszych robót na nowym cmenta­
rzu izraelickim. Ze sprawozdania, złożonego przez 
prezydenta gminy dra Rafała Landaua, ukazuje 
się, że mur okalający cmentarz został już w zu 
pełności wykonany, że przeprowadzono odwodnić 
nie gruntu cmentarnego, wybudowano fundamen 
ty  pod dom przedpogrzobuwy i budynki admini­
stracyjne. Obecnie, wykonuje się roboty około

sk iej K asy  O szczędności w  spraw ie ubezpie- bramy cmentarnej tudziez mur oporowy, ktoro 
czenia pensy jnego  je j urzędników . Oświadczę- roboty będą w jesieni ukończone, poczem z wiosną 
nie to  R ad a  uchw aiiła  odesiać do sekcji p raw ­
niczej.

zagranic rac j. W d y .k m j f  wzięli udział pp. Siero­
szewski, Kamieniecki, M edard  D ow n aro w icz  0 - 
lów ko . Licznie zgromadzona w sali Twa 
cznego publiczność dziękowała prelegentowi grom
kicmi oklaskami.

ći cD 7EN IE NASTROJÓW URZĘDNIKÓW.
Z. War izaw y  d o n o szą  P re z y d ju m  R a a y  m in is tró w  
ro zes ła ło  p  m fny  okóln ik  do w szy s tk ich  w ład z  1 u- 
rzed aw , p o le c a ją c y  zb ie ran ie  w sz y s tk ic h  szczegó ­
łów  o n a s tro ja c h  w śród  u rzęd n ik ó w , o raz  n a ty c h ­
m iasto w e  sk ła a a n ie  w  te j sp raw ie  ra p o r tó w  do  pre­
zyd ium . O kó ln ik  ten  ro ze s łan y  zo sttó  w sk u te k  d e ­
cyzji, zap ad łe j na o s ta tn ie m  posiedzen iu  Rany u n  
n istrów  n a  k tó .e m  d e b a to w an o  n a d  iw entualno- 
ś ią  strajku u rzęd n ik ó w  i fu u k c jo n a rju szo w  pań 
s tw o w y ch .

KONIEC STR AJKU AKTORÓW. Na p o d staw ia  
um ow y m iędzy  d y re k c ją  te a tró w  S zy fm an a  z a r ty ­
s ta m i d ram a ty czn y m i, s t r a jk  te a tra ln y  zo s ta ł za- 
k o ń czo n y  i we c z w a rte k  te a t ry  Szyfm anow skn . 

zo s ta ły  o tw a rte .
KRACH RESTAURATORÓW WARSZAW

SKICH. W przemyśle restauracyjnym  ja t ' i
wie panuje w daLzyin ciągu pvzesileme. Kilka ro 
stauracyj, zwłaszcza Jm g.rzędnych , znow u^ban  
kratowało. Między innemi musiano zamknąć dwu 
restauracje przy ulicy N o*£ 'Sw iaK

PROKLAMOWANIE STRAJKU POCZTO W, 
C ów  W LODZI. Ouegdaj odbył się w  Łodzi v JO
ricc  p raco w n ik ó w  poczt, te le g ra fu  i te le fo n ó w , 
ia  k tó ry m , o w yg łodzen iu  re fe ra tó w  o p c łozę  n u  

u rzęd  lików p ań s tw o w y ch , u chw alono  sze reg  po- 
s tm a tó w  an a lo g iczn y ch  do ty c h , K tóre z a w a rte  
Są  w  u iem o ija le  C. K. P . P-, do rząd u . P raco w m cy  
łó d zcy  u ch w alili n a d to  czek ać  na oao o w ied ż  rzą  
d u  do 5 bm ., a  w  raz ie  n iesoe lu ienm  do te g o  J n ia  
przez rz ą d  ich  p o s tu la tó w , d n ia  6 bm . u rzęd n icy  
p o c z t i te leg ra fó w  rozpoczną, s t r a ik  p ow szechny .

ZJAZD CHIRURGÓW POLSKICH W POZNA­
NIU. Z P o z n a n ia  d o noszą  4 p aźd z ie rn ik a : OJ d z i­

a n a  o b ra d u je  w P o zn an iu  n a  sa li Lubrań-wykouae zostaną roboty ziemne, w szczególnościjsiaj rana obraduje w toznam u xm '
podział gruntu  cmentarnego na kw atery, tudziez 'skiego (Collegium, mimm) dwudziesty z rzędu zjazd
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'ekarzy-chirurgów z całej Rzeczypospolitej. Wo­
bec licznego grona rcprezentautów chirurgji otwo 
;zył zjazd stosownem przemówieniem powitalnero 
tuezes Stowarzyszenia chirurgów polskich p. prof 
li Sawicki z Warszawy w zastępstwie prof. dra 
Gutkowskiego z Krakowa który miał prezesować 
ygorocznerou zjazdów  a który t  powodu choro- 
)y siawić się nic mógł Zjazd po*rwa 3 dni.

POŻAR LOTNISKA W PUCKU Z Pucka do- 
toszą W ubiegłą środę o godzinie % wieczorem 
ivy huchl tu wielki pożar w drewnianym hangarze 
otnictwa morskiego skutkiem nieostrożnego ob- 
jbodzenia się z benzyną. W kilka ndnut pożar o- 
garnął cały hangar, w ktOrj-m m.eśeily się maga- 
tyny, kilka samochodów i różne maszyny Dzięki 
fnergji straży pożarnej m Pucka, zdołano stłumić 
Dożar nad częścią hangaru, w które; znajdował ię 
jasen z 5.000 litrów benzyny.

BURZA W ANGLJ1. W ciągu nocy z dnia 4 na 
i hm. szalaia nad Anglją niezwykli? gwałtowna 
buiza. Przeciętna szybkość huraganu powietrzne­
go wynosiła 82 mil ang. na godzi.,ę. Liczne c l.ręiy 
ioznaty znacznych uszkodzeń. Z powodu burzy 
lomunikacja okrętowa na kanale La Manche by- 
:a nrzcż cały dzień przerwana. To samo miało 
miejsce w komunikacji powietrznej. W ciągu dnia 
wczorajszego nie odleciał z Francji, ani nie przy­
leciał do Francji żaden samolot.

• \ r  ^  '  .  I
nej o rzek ła  ona obecnie pod kompetencję sądu S2lły Ct, jcj, postu latów . R ząd  św iadom  jest te- i

go. że obecne uposażenie- pracow ników  państw o  (wojskowego.
Na wczorajszej rozprawie liczni świadkowie ze­

znawali na korzyść oskarżonego, oświetlając prze­
bieg zajścia następująco'

W krytyczny dzień ś. p. sierżant W andora. uda­
jąc się służbowo z lotniska do Krakowa, zwrócił 
się do oskarżonego o wydanie mu motocyklu cze­
mu Weinoidt, jako niekompetentny' w te; mierze, 
odmowił, skierowując Wan złotą do majora Toru­
nia W andora niezadowolony’ jąl zachowywać się 
arogancko i nadomiar złego •schwyci! olei wagi

w ych n ie  we w szystkicra odpow iada obecnym  
stosunkom  drożyźnianym , regulow anie jednak 
tego uposażenia w e może się odbyw ać ponad 
możność finansow ą skarbu  państw a k tó ry  je ­
dynie jest g ranicą życzliw ości dla spraw y upo­
sażenia pracow ników  państw ow ych.

Jestem  pewny., że pracow nicy państw ow i 
posiadają św iadom ość tego, że s tra jk  jest bro­
nią n iedopuszczalną w ręku urzędników  pań- p 0(ja te j. m ajątkiw y jest skcntyngcntc-wanym w

O d  ś r o d y  d n ia  3  p a ź d z ie r n ik a  b . r . WH
S e n z a c j  jn> d r a m a t  e r o ty c z n y  u  u -c lu  a k ta c h  z i y c i a  w ie lk ie j

a w a n tu r n ic y :

Liii

S Z A L O N A  L I L 1“
W gifiwne) roli urocza artystka duńsk. G r i t  He  g e s  a 

dzieck.- Kawiark’ — Uwodziciela — Modelka — Tragiczoł hrabina.

I

DAR NA CZYTELNIE KRESOWE T S. L. Ra
la nadzorcza istniejącej zaledwie od dwóch tnje 
lięcy księgarni Towarzystwa Szkoły Ludowej w 
Krakowie, ofiarowała 15 ,000.000  mk na rzecz 
-.zytelni ludowych T. S. L. na kresach.

NA BUDOWĘ MUZEUM NAR. V KRAKOWIE
łożyli uczniowie IV kl gimn. TV ku czci prut. 
bobrowskiego kwoię 500.000 mk.

twowYch. a n ad to  odbiłby się najszkodbw tej 0„c,lne: £un) 
około 5 kg. 1 rzuci! go w kierunku oskarżonego, na  ;n teresi“ państw a, a godząc w zasadnicze c ' . 
powodując obrażenia głowy i jialca. WeiAoldt za

przeszkoda w u trw alen iu  organizacji a tem sa- 
uiem i egzystencji odbudow ującego się p ań ­
stwa..

Jestem  niezJomnie przekona n r  że 'z a d  p°

STAN ATMOSFERY. W dnin wczorajsz. m w 
‘olsce panowała pogoda pochmurna i dżdżysta 
Temperatura w godzinach popołudniowych rozło- 
,ona była bardzo niejednostajnie. Podczas gdy w 
,Vznar*ki€iu i na Pomorzu dochodzili, ona 
'4°, a w środku kraju do 20. to na wschodzie i na 
(oludniu wschodzie przekraczała te wartości, wy- 
losząc: 21 we Lwowie i 24 v Pińsku I odobny 
itan pogody ni rżymy wid się również i w krajach 
Europy Zachodniej, lecz wobec, tem peratur znacz- 
aie niższych.

Warszfrwa: tem peratura 124, maximum 20‘4, 
pinimuin 11‘0, opad 0‘2, pochmurno;^ Kraków: 
•emperatum 11'8, maximum 17‘7, minimum li 0, 
jpad 2‘1, pochmurno.

Prognoza na sobotę: Przeważnie pochmurno,
Biejscami deszcz, temperatura bez znaczniejszych
tmiun, słabe wiatry z kierunków północnych.

- L - 1
KURSA JĘZYKA FRANCUSKIEGO pod prnte- 

.tofSfóm „Alliance Franęaise". Ćwiczenia prakty- 
izne 1 iooretyczne, konwersacja, gram atyka, lite- 
Ltuftt. fnfoimacje i wpisy: Krupnicza 2, 1 p. 
gimn. IV) godz. 5—7.

KW ARTET SZWAJCARSKI przybył wczoraj 
lo naszego miasta i wystąpi nieodwołalnie w nie- 
Iźielę, 7 btu. >..
I F.CON PETRI koncertuje u nas r  niedzielę, 14 
>. m. 2  »

T E A T R v/ k P  \ k OWFK1E.
‘ TEATR IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj „Grocho- 
ry  Wieniec" A. Małeckiego, który niegrany u n:us 
,a lat. kilkunastu dla wiciu osób będzie pren.jerą 
ta scenie. „Grochowy wieniec" grany będzie ju ­
tro wieczór, we wtorek i ŚTodę przyszłego t/go- 
jńia. Dzisiaj po południu o godz. 3-yj „Tragedja 
Izieci" Iv  Scbocnberra po cenach o 00 proccn 
-niżonycb. Na jutrzejszej pcpoludniówce grane 
P ą  po raz 8-my sukcesów? „Okna" Galsworthye-
fo .' ‘ 1

OPERA I OPERETKA. Dziś w sobotę C hm. o 
U30 w. i jutro w niedzielę 7 hm. o 8‘30 po poł. 
„Ostauii walc". W niedzielę 7 bm o 7‘30 w. stale 
atrakcyjne „Zamaiie oczy" w najlepszej obsadzie. 
W próbach opera RuDinsteńia pt. „Demon", 
u „BAGATELA". Dziś po południu po zniżonych 
;:flanh komedja Sidney*a Garrick‘a pt. „Proces 
rozwodowy p. B. ‘. Wieczorem po raz 8 znakomita 
sztuk’1 K." Mere pt „Obłęd" (Le vertige). „Obłęd" 
|Tany będzie jeszcze tylko dziś, jutro i w ponie­
działek We wtorek wchodzi na repertuar „Bąga 
!e]i“ komeuja Przybylskiego „Wicek i W acek . 
% piedziełę po południu po zniżonych cenach po 
fkż istatn i „Nleprzyjaciólka" D. Niccodemiego.

R E PER TU A R Y :
TbATR IM! SŁOWACKIEGO:

ggbota 6 bm po poł.- .Tragedia dzieci"’ wicczo- 
“„Grochowy wieniec".

NjĆdzicla, 7 bm. o U rano: Teatr marionetek; po 
fok: „Okna"; wieczorem: „Grochowy wieniec".

Psynedztałcl. 8 bm.: „Złoty wiek rycerstwa". ' 
i Wto.ek, 9 bm. „Grochu wy wieniec", 

środa, 10 lun.: „Grochowy wieniec". '
TEATR OPERA I OPERETKA.

‘ Sobota. 6 bm.: „Ostatni walc". ^
Wiedziela. 7 bm. po poł.: „Ostatni w alc wieczorem:

Zamarłe oczy .
V TEATR „BAGATELA". '

Sobota, 6 bm. po poł.: „Proces rozwodowy p. B.“; 
riiczorCm: „Ghięd"

Niedziela, 7 bm. po poł.: „Nicprzyjaciółka"; wieczo- 
em: „Obłęd".
f Ć  STARY TFATR:

.W nieuziolę, 7 bm.. Kwartet Szwajcarski.
 ——

f  'r KINOTEATR „REUUTA" (Luhm* 15):
Sobota, (> bm.: ..Walka o Uzjin".

TEATR ŚWIETLNY „u c ie c h  V‘.
Sobota. 6 bm.: rrogram .taincryknń .-k iego  bumoru- 

Pudiopo ' r ? :’w uaktow a himion-ska, „Chudy pan, tlu- 
«a pani i tłusty  pies" kom ulja  uraz „łliluść j zim na 
V0da". - .

meldował o zajściu władzy zwierzchniej 5 jedno­
cześnie zażąda! od ptlniącego wów« zas funkcję 
podoficera in.-pekcyjnego chorążego Kiełb:cwskie- 
go aresztowania sierżanta, prosząc go nadto o po 
lyc.zetue broni. O.-talniiinu temu życzeniu Kieł 
biowski odmowił kilka chwil później na dzie­
dzińcu ko-zarowym rozległ się strzał, ofiarą kh 
rego padl sierżan t Wandora

Świadkowie wydają naogói nieprzychylną opi- 
nję dla zabitego, czerpiąc ją przeważnie z opow s 
dań innych — co się tyczy oskarżonego. w'ozyscj 
podkreślają jego pracowitość, tak t i nieskazitelny 
charakter.

Obecni na rozprawie rzeczoznuwcy-psy cbjotrzy 
wydali opinję korzystną dla oskarżonego, podkre 
ś-ia iąc, że w krytycznym momencie działał en pod 
wpływem afektu patologicznego, wykluczającego 
świadomość.

Po przemówieniu ctbrońcy dra Khmeckiego z Kra 
kowa, sąd udał się na naradę, poczem ogłosił wy 
iok, uwalniający oskarżonego i  zarzutu morder­
stwa. Prokurator wniósł zażalenie uibwainośćjf

Z komisy i sejmowych
PROJEKT USTAWY W OJSKOW EJ 

W arszaw a. 5 października. (AW ) Na posie­
dzeniu komi-sji w ojskow ej Seflnm, po dłuższej 
dyskusji uzgodniono, że służba in teligencji ma 
trw ać przez 1 8 miesięcy.  Ma ona się %a*czy 
nań 15 czeiw ca, p rzerw ać 1 październ ika nas 
stępnego roku, poczem  trw ać będzie przez trzy  
m iesiące le tn ie  roku najhu iszego. W len  stpo- 
sób pó łto raroczna służba absohccm-oni szkuł 
ś re d u k h  zabiorze ty lko  jeden rok służby.^ P o ­
n ad to  poczyniono ulgi dla jedynych  żyw ieieg 
rodziny, jako też  dla jedynych  kierów nikow  i 
właścicieli gosnodarstw  m ałorolnych ■ w arsz ta­
tów  T7emjeślni'C7.ych. W ym ienieni odbyw ać ł y ­
dą m iesięczno w yszkolenie, poczem przejdą do 
rezerw y.

nk^łn«k ministra &ie*mka
W arszawa, 5 uażdziern ika. (PAT) MinistbT 

spraw w ew nętrznych d r Kicirnik wystosciwal do 
w szystkich urzędników  podlegli ch jego  reso r­
towi, następu jący  okólnik:

W  o sta tn i m czasio przejawiaj:! się w śród pe­
w nego odłam u pracow ników  państw ow ych ten ­
dencje ponarcia  sw ych postu latów  ekonom icz­
nych  za pom ocą s tra jk u . .

Ni-e w ierzę, aby pracow nicy państw ow i 
się pociągnąć ta ium  hasłom , D ezyd«raty  p raco  
w ników  p an stcn w y ch  sp o ty k a ją  się zawsze z 
należykem  ziozutnieniein rządu  k tó rego  żyozL 
w  ość w Stosunku do w szystk ich  urzędników  
jest, n iew ątpbw a i k tó ry  podejm uje n ieustannie 
w ysiłki ku zauczp ieczen ij b y tu  pracow ników  
państw ow ych i m ożliwem u uw zględnieniu słu-

jednegb- miliarda frai kow zloty cli 
,jc.-i jednorazowym i będzb p o b r a i . w  ciągu 

podstaw y jego ustro ju , stałby S-ę POT' ^ n‘ trzech n t  od 1924 do 1926 roku w sześciu półroez
ny*.h ratach. Slc-pa procentowa podatku wynosi 
1 :2 procent przy m ajątku wartości ponad 3.000
fiankow złotych i wzrasta progresywnie do Id 
procent przy wartości m ająiku ponad 16 niiijonOw

łegac n o ż e  na  zespole pracow ników  państw o- frdnkr(W z!j tych
w ych, k tó rzy  hraktując. zawsze swą służbę jak o  p 0(]atek IŁajj}tkowv b' ^  pobrany w kwc
obow iązek ob y w ate lsk i, yrolrec odbudow anej 

ojczyzny,, minio trudnego  położenia ekonom icz­
nego, spełniać będą nadal ofiarną dla społe­
czeństw a pracę.

tach: I 1 óOięOOO.OOU franków złoiycb od posiadło­
ści graniowych, będących pod uprawą rolną lub 
leśną 2) 375,0(10.000 franków zlt>ty<.b od przedsię 
hior?tw jirzi-inyslowych i handlowych które są lub

rji świadectw przem ysłow ych. 3) 125,000 dO0 fran­
ków złotych od wszystkich innych Todzajów ma­
jąiku

Majątek, przewyższający wartości 3.000 fran

■ki>w złotych, nie podlegają podatkowi m ajątku 
wemu. To ostatnie postanowienie należy rozumieć 
w ten sposob, że wartość urządzenia domowego 
wliczoną będzie do m ajątku tylko wtedy, gdy 
przekroczy 5.000 franków złotych.

Jeżeli zat» m ktoś posiada majątek wartości Naft*
4,000 franków złotych i urządzenie domowe, war j ukucie 
tośei 4.000 franków złotych, to osoba raka będzi**; Oikos 
uwolnioną od podatku majątkowego, ponieważ 
waitość urządzenia nie łiędzir się liczyć do m a­
jątku

Żywię pi łne zaufanie. U  w red  pracow ni powil( byc zakla..owaiu, tlu przedsiębiorstw prze, 
ków  m inisterstw a spraw w ew nętrznych i u rz .-  n , |lierWsZGJ dc, piątej kategorji włącznie,
dóv podległych, nie m a tych  k to rzy b y  chcieli J u r z e d _vi bior, tw handlowych I i fi katego- 
w ejś^ na drogę nielegalną j k torzyby  nie zda- 
wali sobie spraw y ze szkodliw ych następstw  
tej drogi d la  przyszłości państw a. Zazna.czam 
jednak  z naciskiem , że c- ile znalaz yby się t a ­
kie jednostk i, w żadnym  w ypadku  w ykroczeń  ̂̂  z}ovvcll'  jaK również urządzenie domowe, 
tego  rodzaju  to lerow ać nie będę j zastosu ję  do (k u ,rvcb l ^ t o ś e  nie wynosi więcej jak 5.000 fran 
nich w szystk ie  ry g o ry  przepisów pra nycłi . . .  .
rzad  bowiem obow iązany jest pow odow ai się 
p r7 tdcw szy stkieni dobrt m pSństw n. jako  n a j­
w yższym  nakazen? i bronić in teresów  państw a 
z ca łą  bezw zględnością.

Nie w ąlp ie. że każdy  jiracow nik. j a t .) p ra ­
wy obyw atel ,O jez\znv, odepchnie w tte iw -  
państw ow e podżegania i spełniać Lcdzio^ n a ­
dal sum m nnie obow iązki, s taw ia jąc^n a  p ierw ­
szy plan idee państw ow ą i uznajae jak o  drogę 
p o p ra w ; swt-go by tu  w yłącznie drogę środków  
legalnych.

Podobno okólniki w ystosow ali do podle­
głych sobie resortów  pozostali m inistrow ie.

PRZEClWSTRAJKOW A ODEZWA PRACO­
WNIKÓW PAŃSTi OWYCH W f LWOWIE.

Lwów 5 październ ika. (PAT). M iędzym iasto­
w e obszerniejszy komited pracow ników  pań- 
siwow ech -województwa lw ow skiego ogłasza 
następują.cy koim unikat:

l)o  og<Vłn kołegow ! Położenie rnaterjab ie  
pracow ników  państw ow ych, eimerytów, w’dów 
i sieró t i innych jesf bardzo m ian e . Rózgi i y 
ozenie zrozum iałe zw łaszcza w obec nieuw zględ­
nienia postu latów , do tyczących  ustaw y ujwfia 
żeniowej i em ery talnej, oraz do-raźncgo zasiłku 
na lunożlńyięnie egzystencji do czasu sanacji 
stosunków , groza położenia i rozpacz, p.idy- 
k tow ały  kolegom naszym , zebranym  n a  w iecu 
iv W arszaw ie w dniu 21 w rześnia br._ powzięcie 
rezolucji, w zyw ającej ogól u racow ników  p ań ­
stw ow ych do w strzym ania się od pracy  na w y­
padek nieuw zględnienia w yrażonych w te j re ­
zolucji postu latów  do dnia 5 października br.

Mimo w szystko  jednakże  m ając n a  w zg lę­
dzie pr7edew szvsłkiem  dohro o jczyzny, a p e lu ­
jemy ty m ura>m jeszcze do wypióbowa,nycłi 
jiatrjotyeznyc.li uczuć pracow ników  państw o- 
w.ycl aby pow sirzym ali się na raz ie  z w yko­
naniem  pow yższej uchw ały.

k, o aama n m  f i f W UJM— i r j g

Na rynku dewizowym nadal ruch zwyżkowy 
Na czarnej giełdzie dolar doszedł do l,t'00.d00.

C E D U Ł A  K U R S O W A
z dnia S październik* 1923,

W tysiącach marel połskiclt 
ofiarowane żąd ,no

Transakcje
Akcje bankowe:

I’ol. Baitk przem.
Bank Hipoteczny 
Bank MidepolsKi 
Ziem B;mk Kred.
Pousz Bank Kred.
Bank Komercjalny 
Bank Z w sp. zar

Akcje Tn\f. handlowych;
Pol. Tow handł 
Impcs 
JfUmrma
Łiacia Rolniccj 
Polski Glob 
Żegluga Tolska

Aacje Tow. przemysłowych-

130—230
170—200
250—300

50—60
40—50 Ar.

500 -  570

160—220 
2'5—?‘5 

180—23# 
3ó--4(i 
1S—2? 
30—40

Zielenicy ski 
rCcpieBki 
Parowozy 
Auloimitoi 
Tru binu 
Poc.i-k 
Górks 
wiersza 
Tepcge

Syndykat koszyk. 
Tłuszcze Trzebhia 
Krakus

W razie, gdy po uskutecznieniu wymiaru okaże
się, że wymierzony w calem państwie podatek ma
jątkowy pizekracza, lub nie dosięga sumy jedne
goj nil,jardu franków złotych, wówczas wymierzi.-
ny każdemu płatnikowi w każdej katego.ji poda
tek majątkowy, poczynając od 1 stopnia, obmzy trank ,łotJ ^bOO.
sie l u b  p o w i ę k s z y  odpowiednio przez zastosowanie . Czeki; Belgja 24000. spred . i £4200, kupno
mocentowM miżki lub " yżki BeriLr (ĆOOOW. aj -zebai 0'00093, buirjo - .  O fcńtfprocentowej znizki lut) zki. _ C‘00095. sprzed«ż. i’00095, I ipuo —, 191 uOH,

Podatek m ajątkowy wymierza się na podstawie f 0IidyB 2,207.500—2,207,‘fOO, sjrzedaż £^9n.oOC kw 
stanu majątkowego z dnia 1 lipca 1923 roku z u pno 2,185.000, Nu wy York 485.0(st, Eprzcd«4 490/>00(

zmniejszają. Na pierw-zą ratę, płatną w .z*>ie od Wiedió 6‘65. sprzedaż 6‘90. kupno SUW

Llektr. Siersza 
Nieinoiowski 
K apelusze Myślewca

67 W—4 i W 
226—2?fl 
i50- -Air 
100—4 w

-IBO—1«: 
e ld t—Moj 
87,»—8*0*

175—Zzi

1400- - 1100 
230—34* 
260-290 

120C—. r’»" 
300-35C 

1700—iuaę 
45'*—S0B 
l-OO—wp 
17 l?—Sia 
100—1

220—185

70—6?' 
45—40 

4ć
570 -500

220—1& 
3‘25—2*7 
215—200

2f>—18 
82—38

4100- -3700 
275—2W 
£00—1«

eao—dH

2800—27>*‘ 
165U IJfK 

*00—1 TI;
«s

15tt

350—ą ti. 
195 5-^171* 

.Vbl—4 «  
/  ISO- - 1 fi- 

1*. 
130—III

ulFt )A WARSZAWSKA. (5 paldzterufkai *>Olarr 
sprzedaż 490.000. kup. 480.006.

15 kwietnia do 15 maja 1924 roku, obliczą w ładze, Atoio' Bank dv&koiitowv 1800- -2000, BaLk haudA
-  i *  i    J ^  ^  a ' - a  r y ry r  T i  „ -  U  t

r e z m i i i a i i i
a lh c  dyktatora

W iedeń 5 października (FA T). ..Netto F r e io ; sem anna i Possłcra . aby jeszcze raz próbow ał1 
P re!so  donosi z Bferlin* pod d a tą  5 bm.: U tw o -!u tw orzyć gab inet w ię W -s c . k ca l.cy jne j. ?Czy
rżenie n o w e g o 'g a b in e tu  ‘ napo tkało  n a  now e próba * i się powiedzie, okaże dzień dzisiejszy, 
tiud ao śc i. P ro jek t S tresem anna u tw orzenia  —\V szystk ie stronn ictw a do iy c lu zaso w ej wiek 

szóści zw oiały n a  dzii posiedzenia p a rty jn e . J e ­
żeli odnow ienie koalicji nio pow iedz’? sic, to 
pozostaje  ty lk o  albo rozw iązanie R c..m stagu 
albo d y k ta tu ra . Ptóectw rozw iązaniu  Reichs 
ta g u  przem aw ia ta  okoliczność, że now e wy-

gabinotu czyto m ieszczańskiego, tj. boz^ u d z ia ­
łu socjalnych1 dem okratów , u legł rozbiciu. P o ­
w odem  tego  b y ła  uchw ała frak c ji niem iecko 
narodow ej, pow zięta późnym  wieczorom, o 
św iadczająca, że niem iecko-ncrodow i nie w e­
zm ą udziału w nowym  
i nie uchw ałą mu

go. T anże  n n is t-r  dr .e s s le r  o ś y u d c z j ł ,  że d y K a tu ry . L iw ą , :™ S J^ ^em an p  a n o  ro s J e r  
nie w eźm ie udziału  w now ym  gabinecie. gotow i s; ob jąć d y k ta tu rę  , odroczyc Reichs-
G essler należy  do frakcj: dem okratycznej. | ta g  na  czas n ieogran iczony.
F ra k c ja  ta  pow zięła uchw ałę, by uprosić Stre-1

grudnia 1923 roku uiścić bez specialnych wezwań j-yr, jjajik zachodni 1200. Bar k cw. sp zar 575—5u0, 
nasteimiące rrpłaty Bank zw ziemian 80—75—80, Bi X uipcCoczni

a) p h . , „  0,1 150.000 MkP do 600.000  M k,. » -  «  g i a S t i ,  Ł 5 * , ’ 
cznic jiodatku graniowego i budynkowego, ’etmo c S J ( K _ t —4<Nn»-̂ -35t?0. Ozęstocice ftffJO—12500—
kiotna nełna ’ kwotę podatku grunU.wego i domo 115o0. Firlcy 199- 230. Drzewny p ree ry d  95-90— Łiotną peina H-wc-ę ,, , 1 0 9 0  „ ,0 ,, , <)2'A Cemeińii 280—220—245, Ortl-wcm ISo—IW—
wego, przypadającego a I. po rocz 1923 raku. , ’ Of- 1350- 1500-1650  - l B U l | 0 ,  drw
jita^ący ponad 6OO.OOI1 Mkp. du 1,000.000 Mkp ))ne Ojo0—1630 Ursus 325—42." Pari*v «zy 225—1#V 
IwukrotLą, a  płacący ponad 1,000.000 Mkp. trzy- )Jpo ; r-rdów 82500— 103Ć4&0 9500U. ŹegliypłBi—4 t— 
k ,o ,„ ą p e l„ , ob i,,™ ,., .  j W  g *  '

b) płatnicy podatku przemysłowego: cn/ukrot j ćmielow 4S0—500—480,
na pełną kwotę podatku przemysłowi go, przypa- -.00—525—500— 540 -525, bobne —610—590 Bek

biorstw przemysłowych pierwszych sztstiu  i przed 67)j^_7r) T p  ^  pólski Lloyd 3o—80. Tkani-
siębiorsiw handlowych pierwszych dwóch katego m  4Q ją tzncr j Gamber 2058—23(0—2100. Kijew ski/1     „ /s i C ę1 ĆC/1 H ĆIĆY A n ni l c Ta AA Aryj; gTCk-SOO—#2f>. Czoisk 675-75 ,-700 , 4 emisja 640,

c) wolno zawmiy. pizeósiebiorstwa przemysłowe Gosławice 950—1300—8jW. I
1 , 3200— 255(1—2600, "Lilpcp 290—240—25u—340-240-1

k w o tę  podatK ii p rzem y sło w eg o , p rz y p a d a ją c e g o  za p uc-.isk 250—350, Zieleniewski 3500—3750, ,
Borkowski 2851 jtołiocze 1923 roku; i Zawiercie 90000—305000—300000,

di piatpibj sssar&esK
; wnifkTrnii7iwi\ rIh.?k ieso  szestiokTOtną pei ro,a

1Epi!@g zabójstwa na letsiisku 
Igrikswskiem

Warszawa, 4 pażdziornika.
W dniu wczorajszym wojskowy sąd okręgowy 

Nr 1 rozpatrywał głośną w swoim czasie sprawę 
Ludwika W einoldta, urzędnika wojsaowego XI. 
rangi. b. technika warsztatowego 2 pułku lotnicze­
go w Krakowie, osk rrżonego o to, że w dniu 23 
grudąu, 1921 roku na lotnisku rakowickiem zabił

PtzgHEMfiie Słrtutsy Kłajpedy Linie 
H c r p ' ś ' 3

W arszaw a, 5 paździertni.ka>. (Tel. « ł. Hitni- 
sterstw o  spraw ' zagr. ogłasza, w _ dosło » 
brzm ieniu te k s t decyzji konferencji aiM ias# ło- 
rów  z 25 wTześuia br. w  spraw ie K ła jp a d j, i 
telegram  P.oincarego, pi zesłany 28 wrze. ni«: z 
ramienia, konferencji am basadorów  przedsitahri- 
ciiełowi franouskiem u w K łajpedzie.

D okum enty  przcdista-wiają wyiczerpują^-o nłe- 
s tiło w a n ie  s i ę L itw y d#. w an inkór; jiod jalde- 
mi ptowiMCiryrcznic oddany jej został obuKitr 
K łajpedy  i odiaientne stanow :sko L itw y w obec 
żądan ia  konferencji am basadvrórv. a t y  prrod- 
łożoną jej um ow ę jpodpisała , bez zm ianv i bez 
zastrzeżeit". W obec tego  sprzym ierzeni za, .ia , 
dainiiaia rząd  litew ski, że p rzed k ład a ją  R adzie 
L igi N arodów  spraw ę w ytw orzonego w te n  spo­
sób s tan u  rzeczy w K łajpedzie w raz z doku­
m entam i.

Krwawe tozriicfrjr w Zabrzu
K atow ice, 5 października, (PA T) Z Zabrza 

donoszą: W czoraj przyszło tu ta j  do  pow ażnycłi 
w ykroczeń  ludności, k tó ra  rtopi-owadsoaa do 
rozpaczy ok ropną drożyzną już  w  godzinach 
przedpołudniow ych tłum nie dem onstrow ała  na 
ulicach. Dofiicro o  gnid'/- 6 wie-czorem olbrzy­
mie tłu m y  dem onstran tów  zajęły groźne Sta­
now isko wobec policji bezpieczeństw a, która.

w ał urzędników  policji, a gdy zaiwe-zwany do 
rozejścia się, nic usłuchał, w ów czas pop .ja 
z a c .ę ła  strze lać  Jo  tłum u Siedm osób zostało 
zabitych n a  m iejscu, a odniogfo rany . i kon
ecaitnowane, w iększe oddziały pob/cji w liołniach 
stalow y cii z granaitumi ręcznenii rozpędził)- G"- 
monKtrantow.

C" x 1'wU 1UO.U lic* IUW1I.JMU . w --------  I
wystrzałesi z rewolweru sierżanta tego pufko, śp. j patron>w.da na u,liliach. N agie z pew nego domu 
A  kima W aruorę. ( przy ul. N astępcy  T ronu , padl s trza ł, skufkism

Heine Biadontołti rełin
DYMłSJA DELEGATA HAIBANA. Donoszą z 

W arszawy: Profrom Ibdbao prziwodniczący dele 
gacji polnkiei dla śląska Gioszyńi kiego, Spiszą i 
Orawy podał się do dymisji, która została przy 
jęta.

MIANOWANIE KOMISARZA RZĄDOWEGO 
DLA WARSZAWY. 7. War.-zawy telefonują nam. 
Ze. minister spraw wewn. Kiernik pornezył dzisiaj 
obowiązki korni ar za iządu .,a ni stuł \varsz;nvę 
p Janow i Ja rm n low iezow i, dotychczasowemu na­
czelnikowi wyibdalu policji jiaństw w di partamen- 
cie be/.p. pul.il Zastępcą komisarza rządu pozosta­
je nadal p Boczkowicz.

GOŚG AMERYKAŃSKI. Dnia 2 bm. przybył do 
Polski wicedyrektor departam entu Toliiietwa Sta 
i,ow Zjeduoozonyi ii Ameryki północnej L. G. Mi 
chapl. P. Micbaelowi polecił rzą/1 Stanów Zjedno 
czonyeli Ameryki poluocnei dokładnie zbadać 
Stan rolnictwa "w paiistwacli środkowej Europy

części województwa śląskiego sześciokrotną peł 
ną kwotę roczną pr?yj'adającego na rok 1923 po­
datku obrotowego.

Wspomniano zaliczki na pierwszą ratę, płatną 
w czasie od 15 kwietnia do 15 maju 1921 roku. 
winny być piacono i nadal w tejsamej wysokości 
w terminach płatności następnych rat. aż do za 
wiadomi en i a płatników o ostatecznym wy miarzo 
jiodatku.

Płatnik może uiścić w każdym terminie tok** 
wiecej ra t naraz YVot»cr ujawnionej od dłuśsse 

go czasu tendencji zniżkowej marki polskiej, za 
lecą się gorąco płatnikom, aby we własnym into 
resie, niezależnie od obowiązku składania zeznań 
1 niezależni- od terminów płatności, ustawą prze 
pisanych wpłacili już obecnie na poczet poditku  
maiątkowego pewne kwoty w markach lub w bo­
nach zlotych. oraz w walutach obcych, kiorc bę­
dą przyjmowane przez kasy skarbowe według kur- 
fui banka, złotego w druu w pLty

Płatnicy podatku majątkowego winni posługi- 
w ad się przy uiszczaniu tegoż w interesie włas­
nym wyłącznie sp,-cjalnemi dla j-odatKii maj.-iko- 
wego sjiorządzonemi lilankietami P. K, 0., które 
będą do otrzymania tak w inspektoratach skarbo­
wych, jak w każdym urzędzie pocztowym 

Przy wyptImaniu tych blankietów należy szcze 
golnie uwzględniać znajdujące się na odwrotnej 
stronie blankiem rubryki, dotyczące kategorji po­
datku m ająttow ego, od posiadlośi i gromowych 
od przedsiębiorstw przemysłowych i handlowych, 
od wszystkich innyih kategoryj m ajątku i wpisy­
wać do* odnośnej rubryki wyraźnie właściwą k a t^  
.7 er je podatku majątkowego Nadto osoby prywat- 
m winny wyraźnie zaznaczyć na przednie, su on i- 
dowodu wpLiy czy są obowiązane do publicznego 
składania sprawozdań, czy nie

Zaiazem zwraca się uwagę, ż t dobrowoJnemi 
vqdatami zab.zpim zą się nlatrdcy przed ewenm- 
a ln j dalszą zniżką marek i ułatwią dokonanie 
w ielkiego dzieda najuawy skarbu państwa, od któ 
rego zależy w wysokim stopniu dalszy rozwój, a 
nawet sam byt ekonomiczny ojczyzny, odzyskanej 
ciężkiemi ofiarami krwi i mienia.

h koderów 1900—1800—1875. Spiess B7l>—600—53łS, l 
Polski przemysł naftowy 550—539— "45, bkóry 120— ■ 
110. Zach. tow. handlowe 6 0 -5 0 - 100.

GIEŁDA S2WA.K LR śKA, (5 pąźfeoralka). 
U‘00000.9. Holandja 21950, Nowy Yor) 559, Ironiwn 
2; ‘49 Paryż 33‘10, Medjoi.in 25T0, Iłudsi.eszt O m  
Praga 16'60, Bimareszt £‘57, Belgrad 6 45, S ifja ; 
5*45 Warszawa 0^.99 , Wiadeó 0*00 <8/t, MSB. kosd., 
na stemplowana 0‘00.7P,

O d p rw isJz ia ln y  ■woakui’:
K I C H A Ł  K O  N O P I Ń S K Ł

Ariyknły w tym dziali k  <, b o rtą  S i  &eda!u$.

Sprawę W eiooldta rozpatrywał już uprzeclnro 
uywilny sąd karay w Krakowie, jednaa wskutek 
Btrnecdztsuia, zfi Oskarżony należy do grupy ofice- 
fo»  rezerwę H^cb, zatrzymanych w służbie ezyn-

k to  ego dwie osoby zosta ły  zranione śm iertel 
nie, cu  doprow adziło  tłum  do- największ-ego
wzburzenia^ Przypuszczano , że obie ofoby za- ,
strzelone zo sta ły  p rzez i>oliicję. T łtun zaataL u- 0 podatku majątkowym z * cierptua 1J„3 roku

Spłsfsi PSdSlKEł łl!0i|!R0®!§0
Izba skarbowa w Krakowie komunikuje:
W „Dzienniku Ustaw" ogłoszono już ustawę

Wiadomości ęfiddowe
Z C1ELDY KRAKOWSKIEJ. Jak  to można by­

ło juzcwidziić, zbyt gwałtowna haussa, |>rzy po- 
dobnej, jak obecnie, ciasnocie- rynku pieniężnego, 
nie mogła trw ać a la longue. Wczoraj tuż nastą­
piło znaczne o s ł a b i e n i u  te te 1 uncji i wszystkie riit:-- 
mal p a p ie r y  poniosły wydatne stra ty  kursowe, 
mimo dość dużego ożywienia w obrotach.

Podobnie i na. pogiuldzio. Gazy 13,bi)0.00u—
12.000.000, i Jaworzno 9,400.000—9,200.000 —
9.000.000, t  hybi 2,650.000, Len 300 000 -120.000. 
.Lokomotywy 210.000, Garbarnia 700 OuO.

a b j a  w e r n ic k a
p syjmaje iesncze wpisy do kompletów  

rytmiki i plastyki S i l a r o i i i .
KRAKOM, EłłC/I ET S KU H A  Ł. 7 .

bzkołaim M. Hamnttowej — od 12 do 1. 22* i

FSssts s p e d y c j i  r? y  5 k c i n t s a w y

Kraków, ul. Basztswfe 23, Te'. 3433
nskntecinia wszelki'?? 1 sdosaiu ekspedycje w krajp 
i zagrrnic:, — Staty ra-ń zbiorowy. — Clcuie. — Inkaso. — 

Ubezpieczenia -  Składy towarowe. — Przewozy.
2aU

Internista Qr WEISSGLAS
b. a s y s t e n t  racSw. Jagt«z!L» . p o  w róci!,

ordynuje i wykonnje aiian*.' lekarek.", jak przi dtenł
Rt&k&w, u l ic a  iw. f s e s lr a fly  t e le i .  II3Q

2133 2 3
- V . ____



n r  £<lrt N O W A

WYtiCBU NORWESKIEJ WYTWÓRNI A/S DEh NORSKE REMFABRIK CHRISTiANIA

”  ytrzym aiość do 600 kg /cm ’. — D opuszczalna chyżość 66 m /sek, — 
V. lelka  elastyczność, m ało w ydłużenie, — N iezm ienna praća  
w wodzie parze i pyle, oraz przy tem p. do 35° C. — Ekonom  ja  
rucha. — M ała możliwość kradzieży. — D ługotrw ałość i pewność

popędu.

REPREZENTACJA NA POLSKĘ: 2100 2

16

S P Ó Ł K A  J K Z Y f t £ m A
Spółka z ogr. odp. w Krakowie Rynek gł. 14

9 )
Telefon 175

KRAKOWSKA SPG KA TRAMWAJOWA.
O D O

Z an iem  6-go październ ika  1923 r. wchodzi w życie n astęp u jąca

N O W A  T A R Y F A  T R A M W A J O W A :
1) B ile t jednorazow ej jazdy  d la  dor.-słych — łączn ie  z podatkiem  g  ninnym  m kp. 7.000-— .

2.000  — .

5.000-—.
500.000-—. 

7.C00*—,

315.000-—.

8) B ile t jednorazow ej jazdy  d la  dzieci poniżej la t  10 ciu i młodzieży szkoiaej
3) B ile t jednorazow ej jazdy  d la  robotn.ków , urzędników  państw ow ych, ofioerów 

(na legitym aoje) i żołnierzy (wez le g it inacyj) — w raz z podatkiem  gm innym
4) K a rta  m iesęczn a  łącznie  z podatkiem  gm -nnym  . , . . . .
6) Naloźytość za przew iezienie pakunku, bez w zględu n a  porę d n i a ...................

W  przedw stępnej sprzedaży wydaw ane będą b ile ty  norm alne d la dorosłych 
w  bloczkach po 50 sztuk , z opustem  10%, t. j. w cenie za bloczek po mkp.
Posiau icze  bloczków i k a r t  abonam entow ych, zakupionych przed ogłoś, enism  n in ie jszej ta .* fy  — 

powinni w m yśl § 3 re g P a m in u  jazdy dopłacić różnicę ceny kupna, a  m ianow icie- posiadacze bloczków 
za n ieuży te  jeszsze b ilety , posiniaczę zai k a r t  abonam entow ych za czai, pozostający jeszcze de 
korzystan ia  z tychże.

Do biletów, Zakumonych po c e a tc h  o sta tn ie j tary fy , tudzież  tak ich , k tó rych  ceaą wetdie osta tn ie j 
lary ly  uzupełniono, ir.ożna dopłacać różnicę w wozach n  konduktora. \V y ją tek  stanow ią  ty lko  b ile ty  szkolne, 
se do ktfi-ych należy dopłatę usku teczn ić  w Dyrakoji tram w aju .

W szystkie daw niej zakupione b i le t /  i Jrsrty  abonam entow e należy  do d n ia  8 październ ika  1923 r.
w łączcie złożyć w D yrekcji tram w aju , gdzie po złożeniu na leżne j donłaty  n astąp i ich  ostom plow anie.

Do d n ia  8 październ ika  b. r. w łącznie, bilety te  i k a r ty  abonam entow e zachow ują sw oją w a .n o śd  
Posiadacze bloczków i k a rfu b o n n m eu to w y ch , k tórzyby  dopłaty  n ie  chcieli uiścić, m ogą w pow yi-

izym  term in ie  otrzym ać zw rot pieniędzy, a  m ianowicie odnośnie do blm zków za b ile ty  n ie u ż jte , a  ednu-
inie do kar* abonam entow ych ze czas, pozostający do k o rzystan ia  z tychże. 2208

Kraków, un ia  4 październ ika 1923 r.

DYREKCJA TRAMWAJU,

p r a n i a  £ f M ( a
0  O  O w frafywit, ni. JajŃltofciis i. 19 c  3 ©

wykonuje Druki zwyczajne. Druk1 
ozdobne I keiorowe. Książki: nau­
kowe szkolne ze wszystkich działów 
wiedzy, da nabożeństwa, Poezya, 
Brawury, Odezwy, Wydawnictwa 
luaowe, Kalendarze, Rocznik!, O n -  
aopisra. Tygodniki, Koszto-ysy, 
Sprawozdania, Rachunki, Memo­
randa, Książki kupieckie: zwykła 
I da kooiowaola. Nagłówki listow ą

Kdpe-ty, Cenniki, Katalogi, Reje- 
*tra, Prospekty Kwltaryusze, Ta­
bele, Okłady cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, Menu, Program*, Bilety 
wizytowe. Karty I Listy żałobne, 
Adresy, Powinszowania. Karty ko­
respondencyjne, Karty noworoczne, 
Udziały akcyjne, Afisze, wszelkie 
druki dla Sądów, Urzędów gmin­
nych, parafialnych, Szkół I Ł p.

po cenach nader przystępnych, szyWo i nnsto^nic. najładniej­
szymi modernistycznymi tfroia»< pism. drukiem czarnym lnh

Gl

fei Kolorowym. ..............A 4 - ___
Rządca L  K uarakl.

—v  Telefon JCr. 401.

H U f O K M A
e a Ł f e  t e  =

L e k s y k o n  Mayera, w dobrym 
stan ie , 17 tomów, do sprzedania. 

Zgłoszenia do A dm in istrac ji „No­
wej Reform y" pod „LeksykoŁ". 

2206 1 2

f c S e r te r y  „Ruch", nowe, okozyjnie 
M  do nabycia : K raków , ul. Sław ­
kowska L. 11. 2190 2 10

Ea Ł iId n a .  3 pokoje k a rh u  ft, przed­
pokój z pełnym  kom fortem , 

w Podgórzu, Rynek, I I  p., zam ienię 
za dop łatą  n a  tak ie  samo lub 
w iększe w K rakow ie, blisko śród 
mieści*. Z głoszenia: „R och", Kra 
Iłów. Szczepańska 9, pod „Z am iana" .

218S 4 5

Precz obce ozdoby clwinkowe
Kapcy zamówią polskie ozdoby

w  L i d z e  p o m o c y  p r z e m y s ł o w e j
w Krakowie, ul. Grodzka 13.

NIEMIECKA [iG iiESPO W IFflO JA HANDLOWA
dla Polaków  — opracow ana przez 2207 1 20
Ju lju sz a  Ippo ld ta  i A. Żabińskiego.

S k ł a d  " ł ó w n y  w  K s ię g a r n i  G e b e th n e r a  i  W o lf fa  w  K r a k o w i e .

r t ą  H O O O O OOO OOO O O OO— O O f Ł d

z a w ia u s m ie i i ie .
N» podstawie uchwal Walnego Zgromadzenia z dnia 

15-go lipca 1923 r., oraz Rady zawiadowczej z dnia 
22-go września 1923 r ,

Dyrefeda Twrarzysfiwa

s u t a *  i s l u i c c y
i k c ^ i r a i  v .  K r a k o w i e

przyjmuje od dotychczagowycb akcjonarjuszy przed- S  
płatę na nchwalouą i podaną do zatwierdzenia władz ~

j   ̂ 111. 3iill$fę a k tw
|  przez którą kapitał akcyjny zostaje podwyższony do 
''nom inalnej kwoty

PVlkp. iC9,G05.Gd&'—
na następując ych warunkach:

1) Prawo poboru przysługuje w ilości 4 akcje nowe 
na jednę akcję poprzednich emisyj po kursie, wyuoszą-

♦  cym tylko w  przedpłacie 4 .0 0 0  mkp. za 1 sztukę, no- m minalnej wartości 500 mkp., z doliczeniem 12%  odsetek ^ 
J  od dnia 1 lipca 1923 r. po dzień wpłaty, oraz kosztów © 
© konfekcji, podatku giełdowego i emisji 2.000 mkp. za ® 

każdą sztukę nominalnej wartości 500 mkp. ^
2) Akcje uczestniczą w zyskach od 1 lipca 1923 r.
31 Akcje, nierczebrane w przedpłacie najdalej do

dnia 15 października 1923 r., sprzedane będą po kursie 
i na warunkach, ustalić sie mających przez Radę za r ia  
dowczą po uzyskaniu zatwierdzenia władz.

Przedpłaty przyjmuje kasa Spółki akcyjnej w Kra- f  
kcwie, przy ul. Fiorjai.skiej L  27, I p., w godzinach 

g  Od 9— 1 i od 4— 5. 2213 1 2
0  K ranów, u n ia  4 paźd z ie rn ik a  1923 r.

»9 © © © © © © « 4  . J ó «  ~ >©®©©©«©©©©©©©©©©©©©©©©©©i

Stała wystawa wyrobów poiskicn
w Krakowie

przyjm ują w y ro b y  rodzim ych  wytwórni, 
szczególnie nowo powstałych.

Warunld w ysyła zgłaszającym  się odwrotnie

Liga p o m o cy  p rze m ys ło w e j
w  K ra k o w ie ,  u l. G r o d z k a  L . 13 . 2216

1 1 * 1 3  S T O L I K U
kostny, maiki „STR EJł“, tylko hurtownie do nabycia

a Poiskiem t a r z M  Jmndlo Ben ŁA.
w Krakowie, ul. Sławkowska L. 1. Telefon 2078

TO
l u k s e m b u r s k a
z f ia f^ c h iiiia s te w ą  cfiosSawg 
w  k a ż d a i U d a n e j  ilośc i

d o s ta rc z a  z  m as.Azym ów w a  L w o w ie  o ra z
J a ro s ła w iamm r o l n i c z y

S. A . W E  L W O W IE . 2082 3 3

W yszedł z druku

M D B ą C Z N IK
P O  M U C Z M r f B ,  E Y S U N E f W

w szkołach powszechnych 
opracowany przez H. Policłita i G. Leńczyka.

Podręcznik  z a b ie ra :  1) U w agi o program ie m inisterja lnym . 2) W y jaśn ien ia  
i  wskazówki do planów  szczegółowych. 3) P iany szczegółowe d la  w szystkich 
oddziałów. 4) P rzyk łady  lekcyj rysunków . 5) Sposób n au czan ia ; a) rysunku 
z przypom nienia, z uw :gl. ilu s tracy j; b) rysunku  z pokazu i m odelu; c) rysunku 
z n a tu ry , z uwzjjfl skrótów  po rsp .; d) z lobn ic tw a, z uwzgl, harm on i barw. 
6) Rysunek, ob jaśniający  przy nauce | rzyrody. 7) Środki techn iczne  do naucza- 
n ia  rysunków. 8) 32 tab lice , ilu s tru jące  w szystk ie dzia ły  rysunkow e. 9) Obja­
śn ien ia  tab lic . — Cena 5 razy m nożnik k sięgarsk i — obecnie 150.0u0 mkp.

Podręcznik  w ysyła się też  za pobraniem  pocztowem.
Zam ów ienia p rzy jm u je : Józef R o b a k ,  K r a k ó w  sk ry tk a  pocztowa 88.

(K onto czekowe P . K. 0 . Nr 152.340). 2079 3 3

Ji M A Ł O P O L S K A  W Y T W Ó R N IA
«D

jI E B L I  z e l a z m y c m
A . P O G O R Z E L S K IE G O

N r te lefonu  98  K R A t T Ó W  ul. św. Ł a z a rz a  19
wyrabia meble blaszane i żelazne, jak: łóżka dziecięce, studenckie, 
stolikowe i duże, z materacami lub bez, wkłady siatkowe i t. p.; 
umywalnie blaszane w  kilku gatunkach do wyboru; kasety 
żelazne, rowerki, tresyuki, saneczki sportowe, lakierowane 

i emaljowane na gorąco.
Utrzymuje na składzie powyższe wyroby w wielkim wyborze.

Natychmiastowa w ysyłka na prowincje. Przyjmuje również zamówienia.
S p rzed aj hm dcw na i  częściow a po cenach fabryczuych

13-20 7 7
♦ ♦ 4  ♦ ♦ ♦ ♦  t><

K i A G A Z Y K  U B I Ó R O S  M Ę S K I C H

p j p z y  u l i e $  M i k o ł a j s k i e j  L .  1 2

poleca w wielkim wyborze ubrania, raglany, palta, kurtkii 
ubrania żaiiietowe, burki podróżne 
według n a j ś w i e ż s z y  c h modeli.

Ceny przystępne. 1907 Ceny przystępne.

K A P E L U S Z E  D A M S K I E
e e  s k o r y ,  a k s a m i t u ,  b p p fy  I c e r a t y  

j u ż  o d  1 0 0 . 0 0 0  m k p .  — p o l e c a P R A C O W N I A  K S P F L U S Z Y

K r a k ó w ,  u i k c  F l o r i a ń s k a .  L .  12  
I -  p*s» o f ic y n y ,  s c h o d y  w  p o d w ó r c u .

P rzyjm u je  w sze lk ie  stoBoly 
m o d n ia rsk ie .

P R S E W O B M I K
Wawel I cśuzea.

Z a m e k  K r ó le w s k i  na  W awelu zwiedzać m ożna od godziry  
8 do zmroku. ( Z a r z .i  Zam ku królew ikiego teł. 1262). B r o t y  k r ó ­
l e w s k i e ,  g r ó b  M ic k ie v - lc « a  i  s k a r b i e c  w  k a t e d r z e  n n  W a w e lu
zwiedzać -nofina w dnie powszednie o godzinie 10, w niedzielę i św ięta 
po nab*żeń«*wach. O roby z a s tc  j n y i h  w  k r y p c ie  n r  Sir i lc e ,  
b t ó c  S k a r p  i w  U o ó c ie ld  ó w , F ie fr a , o r a z  s k n r b ie c  N. F . M a r ii  
zwiedzać m ożna w chw ilach  wolnych od nabożeństw , za zgłoszeniem  
się do zak rystji. M u z e u m  N r .o d o w e ,  Snkiennice, te ,. .  i8, o tw arte  
jeż cod-ieunie od godz 10— 2. M c t e u m  im . £ r y k a  b r . C z a p s k ie g o ,  
«1. S fllslsR  !0 , wraz z lap idarjum , o tw arte  z w y ją tk .e r- wtorków 
i piątków  codziennie od godz. 10—2 D o m  i  m u z e u m  Tana M n le jk l,  
ul. F lorjańzka 41, dzie ła  i zbiory m istrza , o tw arte  codziennie od 18—2. 
b a r b a k a n  c z y l i  Ł z w . E o  id e i b r a m ?  F io r j a .i s n ie i i  zabytek 
a rch itek tu ry  z końca XV i XVI w., w lecie o tw arty przez cały dzień, 
w m iesiącach zimowych ta  zgłoszeniem  się w kancelarji (najm niej 
6 osób). W ie ż a  M a rja u k a  w lecie o tw arta  codziennie od godz. 10— l i ,  
w m ieziącach zimowych za -głoszeniem  się w kasia ninz- a lnej w 8u- 
k i mmca n. M u z e u s i  C z a r to r y s k i c h ,  F ija rsk a  6, o tw arte  d la  zwie- 
dza'ącycb we w tork i i p ią tk i od aodz. 9 — 1 w pw ndnie, o ile  w te  dn 
s i i  p rzypadną św ięta. M i e i s k l e  f t lu s e u iu  p r z e m y s ło w e ,  Sm oleńsk 9, 
te l. 1339 o tw arta  od 10 — 1. ? .£ a z e u m  e tw o g r a f ic z n e ,  h -  W awelu 
• tw erte  codzi«nnie. W y sta w a  T o w a r z y s tw a  s z tu k  p lę k c j c h ,  pl. 
Szczepański 1, te!. 8, o tw arta  codziennie od godz. 10—4. W y s ta w a  
p r z e m y s łu  p o l s k i e g o  A lg i p o m o c y  p r z e m y s ło w e j  ul. S traszew ­
skiego 28, w stęp wolny od gndz. 9 —1 i od o—6.

Władze;
W o je w ó d z tw o  nt. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda od 1,1-M, godz. urzęd.: od 8— 3, d la  stron  od 10— 1. S ł  * 
TCStwO K r a k o w s k ie ,  ul. S tarow iślna L. 13, tel. ‘554; godziny przy- 
ję ,(: stsr^ń ta  od U  — ! godz. nrzęd.: od 8—3, dla stron  od 10— 1. 

i l g U f a t ,  plac W  W . Św iętych L 3, tel. 46; "godz. przyjęć w prszy- 
ujum  m ia st-  od 12— 2 z wyiątKiem niedziel i św ią t; godziny urzędowe 

1 8—2. D y r e k c j a  k o i e i  p a ń s tw o w y c h ,  plac M stejki L. 12, telefon 
2458; godziny przyjęć: prezes dyrekcji od 11— 1. godz. nrzęd .: od 8—3 
• t  w yjątk iem  nie Izie. i św iąt. D y r e k c j a  pO liC ji, ni. K rupnicza L. 34, 
.elefan 4óf ; godciny urzędowe: od 8—3. I z ^ a  s k a r b o w a  (w ładza skar­
bowa II in s trn c ji  na  województwo krakow skie) ul. Helelów 1 .2 , II  p., 
Łelsibn N 225. P rszss Izby przyjm uje strony codziennie od godziny 
12— I z w yjątk iem  niedziel i św ią t; w b iurach  godziny d la  stronod 11—1.

Sklzcjr fcrtepiaaiw.

N a j w i ę k s z y  
w Małopolsoa

M d  fsrłepianiD
! l l

ul. lim fa  9, 1. p.
wyłączne zastępstwo 
trni światowej sławy

jak:

Bechsteia
Bluthner ^
Bósenaorfer 
Ehrbar 
Fórstar 
Seiler
Schweighofer 
Steinweg 
Qimndt 
Wirth

Telefon 4365 lub 1005.

C baw is.
•  • •  •  ©©«©©*«.©, >©«©L9©« ©©«©r '©©©©©W©©©©©©©*©®^©©^^1'  ©©©••©©©•0©«©©©©tt©©«©©»©©©<

Zakłady krawieckie. Zakłady tapicerskie. Zakłady kosmetyczne. I Kina.

SMłbH HotllBl
cl. św. Tomasza 1. 1. 

M agizyu 1 y r a r o w iii obuwia 
d a m s k ie g o ,  m ę s k ie g o  i  d z id -  

sięcego.
Najnowsza fasony angielskie, fran­
cuskie,1 warszaw skie, sta le  na  sk ła ­

dzie w wkaikim wyborzd.

O B U W I E
po bardzo przystępnych cenach 

poleca znana solidna firm a: 
0 IZ E L A  BSA-.KB 

Kraków- ul. Starowiślna L 6.

KONKURENCYJNA 
PRACOWNIA S Z E W S K A

A . P A Ł K I
K r a k ó w ,  R y n e k  g ł .  B i) ,  I  p .

Ecuecwsmsuszw * Eotsatsspiaznkaał

Z a k lrd y  z ? c im czs .

Spółka złotnicza
3 r a k ó  v , u l .  K a ja k a  4

kupuje  stare, używ ane, sz tu ­
czne zęby, złoto i srebro. W y­
konuje b iżu terie  na żądanie 

w  24 godzinach.

A
Konc. przez m in isterstw o 

ośw. publ.
Wyższa szkoła kroju I szycia

Jśzety Zabieiękiej
Kraków, ul. św. Krzyża 7 
o tw iera k u is a k r o ju i  sr.ycia 
1 i 15 każdego m iesiąca.

Magazyn 
u b i c r ó w  wojskowych  

i cywilnych

Kraków, ul. św. Tomasza 21.

8a»E£*scrfcc*>cza s s a  ie-wec* szwem*

E U im y .

l iF L IM Y
tylko a zagranicznej wełny, «sj- 
p iękniejsze — ogrom ny wybór. 

CC. C O łĘ B IA  L. 3 .

Warsztaty kilimowe
z grzebieniam i, gobelinowe, tkaokie, 

slojdowe, gotowe

Stolarnia Nycza, Gołębia 3

O T O M A N Y
g a rn itn ry  salonowe, kan ap k i roz­
kładano, wózki dziecięco, sprzed ije 
tan io ; przy jm uje  w szelkie przeróbki, 
P ie c h o w ic e ,  u l .  M ik o ła j s k a  7 .

EotEcusoiFCKjis jiszaiacr ocbjm a

Wózki.

W ózk i isziecsóps
własnego wyrobu, solidnie wykohan# 
i łóżka studenck ie  — sprzedaje
Lliksarnia W łotęblowtfkiej a

Krnków, ul. św. Tom asza 17,

geaSCHEOłfcasaS * BS30a3(SQt6SniSS3l

Pidlizna.

Od 3#0.000 mkp.

K O SK .O LE M^ĆflKlE
sprzedaje roklaraowo:

Haj) Weinmiiin, Kraków, Slaiowiśfta 8
w a tn s  ji słhscdi zr. akla-stm

F a rb ia rn ie  c h em iczn a .

g ł f » \  jz a u fę  do farbow ania i oho- 
m iernego czyszozenia w szelką 

garderobę, k tó rą  wykonuję n a  żą­
danie dr 21 godzin. Schm ausowa, 
Kraków, u l. Grodzka 71, naprzeciw  
H otelu  „K ojal" .

Zakład 
kosmetyczno - fryzjerski

Fr. B u d z ia sz e k
Kraków, ul. Grodzka 3, I. p.

kupuje  
obcięto włosy i wyczeszki.

" v  K in o  „ O p ie k a 11* ni. 7ieIoa* 17.
. Czysty iy sk  d la Inwalidów wo,on- 

MB i nych. Przeżute* len ia  codziennie od 
■  jgedz. 6-tej, w św ięto od 3-cioj.

! EOśir z»iCCBic-a>L3aaŁia.a:Łe>r-sw^3SS3«

1 n s a w s .

szm sośE O śssa israasałS  nrezaECsar 

M a^szyn; mód.

Kapelusze, wstążki, fantazje;
poleca

H e l e n a  Popici, F l e r j a ó s k a  3 , ot.
1’rzyjmuje pizeróbki. Ceny przystępno.

fcetacasssłm aiaara?  c a is ra ^ jtR o ira t

SRewizja losów.

Biuro rswizji losów przy 
D o m u  lnfor-uawjnym E ib e n -  
s c h l i t z ,  R y u e k  8 .

jCzrtCdMEZjOl 73?3S£rJ3EC*KZaVZna£A

Biura b rp a is  i s p rz e d a ż y .

„U c i e l  wośća Bi oro n p n a i  sprze­
daży kamienic, realności, folwarków 
sprr.clójo i przyjm ujo do kopna. 
Podw ale 3, obok pcoity.

•9 f P I L L K  i  £  

m m L f ś i E  
S A L O W Y
JJKBr,!S BIURO WH 
PLUSZJ- MEBI.OlYK

F. Hinlawacgs i J. Usisr
KRAKÓW

S I E N N A  3 .

Biura ogłoszeii.

O g ł o s z e n i a  
i r e k l a my

prasowe 
kolei o wt,'

przyjm uje

„ R U C H “  S .  A .

Krakaw, oi. Szczepaaska 9. 
T sUIor Nu 3h9

P o ls c a  D ie r w s z o r z ę d n e  in s t ru m e n ta  

i in n y c h  f i rm  po fab ryczn ych  c e n a c h

n a j s t a r s z y  i  n a j b o g s & o i e j  z a o p a t p & o < a y  s k ł a d  f o r t e p i a n ó w

iŚ S iy jy r M t iL ^ jr Ł - t ;  Y ik m t e m
K r a k ó w K o k  z a t .  l & S O 1 1. ś w .  A n  t y  3

n*Y-41.-  1 -

W„ D n i o i  Utexacfcie] w Krak . wic, uL Jagieflonsjca L. 10

F achow a, so lidna ob słu ga , — 10-tetnJa 
gw arancja. — K o r z y s t n a  warunki

F O R T K p r Ą N Y .  
P T A l f l h t f t .

' ■« tmm***&
mr

•mim*
Ri«dCA to d i  nł L 8 .  J J r s fc Ł


